
GLOS POMORSKI
Kr. 13P — Rok ?>. (GAZETA MORSKA) Num er N e d y f e  5 0 0  mk
Prenumerata miejseo«fUi Pri&y odbiorze w ekspedycji i w agenturach 

mlftjseo .ryeh miesięcznie 9.000 cle, przedpłata na poczcie z od 
noszeniem do don*” miesięcznie 10.300 mk. — pod opaską w PGsce 
i do Gdańska 11.750 mk„ do Niemieo 14250 mk. pplśkich lab ich 
Wńrtośó walutowa, do FroHuji 5,— fro., do Anglii 0,8 rhilling, do 
Stanów Zjednoczonych 35 cents \7 razie nieprzewidzianych wy-' 
padków j k btrejki, przeszkody techniczne łtd, Fiennmeiatorzy nie 
mają prawa żądania niedostaiozonycL numerów, lub zwrotu prenu­
meraty. -w Rękopisów nadesłanych nie .zwraca się.

Rachunek bieżący: Bank Po.ylotówy, Grudziądz, Bank Związku Sp. Zaruisk- Oanzloer Prlvas 
AkSanM Gdańsk [ Grudziądz* * -  P. «■ K. p Grudziądz. - -  Konto czekowe 
O d ań sk  rtr. aóSO . Konto pocztowe: Kasa Oszczędności Oddział 

w Poznaniti nr. 201103. Miejsce płatności wykonania*. G r u d z  i ądz

Ogłoszenia z Polski: Wiomz wysokości milimetra w dziale onlo 
Ezeniowyr.. na strunie 8-mmuwej JM mk., w dziale reklamowym 
na stronier 3-łamowej przed tekstem 1500 mk., wśród tokstn 1400, za tekstem 
800 mk,, dla W. M. Gdańska obowiązują te own.' ęe%, dla Niemiec do- 
chodzi 60% urtdwYŻkd, dla reszty zagranicy 200% ladwyżki, cnatna 
w loarŁach polskich lab ich wartości walutował, ża tłómaozeuU. oblłicze 
etę 20% nadwyżki. — Reehaflki <; natychmiast płatne, w iu,zie zwłoki 
dłożcswj nil 72 godzin stosowi f będ siemj u<?oy bieżące, skreślając 
wszelki* rabaty. — d nlnistracja «ilc j r  iejr**ija odpcwieizlali, btó 
za termin umiraozenia ogioer-mia.

Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tąj do ll-toj przed pełudnieir 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godr. 11-tej do 12 tej w południe1

Redakcja i Admiiiietra«ja 
Grobiowa 27/29. CJfudziądZj sobota, dnia 16-go czerwca 1923. Telefon ni. !JSJ i 51.

|f Przybył juii do CSrudż/ądzn jf

Ważne dla posiadaczy maszyn do pisania!
Maszyny do pisania wszeifoch systemów 
gruntownie czyści, naprawia, ręgnlńje i przerabia

dyplomowany instruktor i mechanik-specjalista maszyn do pisania o ukończonych 
studiach zawodowych amerykańskich, absolwent kursów instruktorskich firmy „John 
Underwood-Typewriter-Com pany" w Ameryce. —  Roboty wykonuje na miejscu * 
w biurach P . T .v klientów. — Polskie czcionki i inne części składowe do maszyn 
posiada stale na składzie. —  Liczne świadectwa i listy pochwalne wszelkich władz, 
instytucyj i przedsiębiorstw prawie z całej Polski są dowodem sumiennego prowa­
dzenia przedsiębiorstwa. —  Łaskawy zgłoś z. pod Rekord “ do Grosu Pomorskiego.
1646'

Z  Sejmu.
W a r s z a w a .  (PAT.) Na posiedzeniu wczorajsze*n 

Sejmu p. marszałek oznajmił o zamianowaniu gen. Szep­
tyckiego ministrem spraw wojsk i p. Gzaułbpwskiego 
prezesem Głównego Urzędu Ziemskiego.

Odesłano do komisji w ptenyszem czytaniu ustawy
0 wypuszczeniu pierwszej serji 3,66 proc. złotych bile­
tów skarbowych,, o  rozciągnięciu na województwo ślą­
skie ustawy o nabywaniu nieruchomości przez cudzo­
ziemców, o honorowym uposażeniu doży wotniem pre­
zydentów Rzplitej, wreszcie o ratyfikacji układu polsko- 
niemieckiego, podpisanego w Dreźnie.

Przystąpiono do obrad nad ustawą o zcaleniu grun­
tów. Referował p. Gawlikowski (P. S- L.) Zaznaczył 
on między innemi, że ustawa, przedstawiona przez ko­
misie rolną jest znacznym postępem, upraszcza ona po- 
s typowanie, gdyż wystarcza zgoda 14 wierzycieli, a na­
wet jeżeli wieś jest zniszczona, lub dotychczas nie odbu­
dowana, można przymusowo wdrożyć postępowanie. 
Co do kosztów, to ze względu na zły stan skarbu nie na­
łożono całego ciężaru na Państwo, ale przyznano ulgi, 
mianowicie gospodarstwom wynikłym ze scalania przy­
znaje się zwcdmenie od podatku gruntowego przez dwa 
lata.

iP. Niski (P; P. S.) zwraca uwagę, że sprawę tę na­
leży'traktow ać łącznie z parcelacją majątku pływ al­
nego. s

. P . Staniszkis (Z. L. N-) jeśf zdania, że przymus ko­
masacji daje gwarancje, że będzie przeprowadzona i 
obiecuje-!jzłosować za ustawą.

P. (Jack iew icz  (Chrzęść. Nar.) z radością wita po­
jawienie się tak ważnej ustawy i konstatuje, że usumo 
ona braki dawnych ustaw zaborców i zapewni rolni­
kom kredyt.

P . Wilkoński (klub ludowy P. S. L.) podkreśla zna­
czenie kredytu państwowego dla akcji zcalania gruntów
1 stwierdzh, że pieniądze te stokrotnie zwrócą się. Pań­
stwu..

Glosowanie nad ustawą odroczono do jutra-
Następnie y imieniu komisji administracyjnej p. Ko­

złowski (Z. L. N.) referował ustawę w przedmiocie do-, 
konywahia zmian granic miejskich na obszarze b. d/del- 
nicy austriackiej.

Referent mniejszości komisji p. Putek wnosi o od­
rzucenie całej ustawy. Dla celów administracyjnych 
państwo Polskie1 podzielonem będzie w drodze ustawo­
dawczej na województwa, powiaty, gminy miejskie 1 
wiejskie, nic ulega zaś wątpliwości, że zniesienie szere­
gu, gmin podmiejskich ) wcielenie ich do miast jest zmia­
ną podziału administracyjnego. Mówca odczytuje inny 
projekt ustawy, przelewającej uprawnienia sejmu; gali­

cyjskiego na Sejm Rzeczypospolitej i proponuje, aby oba 
projekty odesłać do komisji administracyjnej.

P. Potoczek oświadczył, że P. S. Ł- Piast uważając, 
że ustawa w swójem brzmieniu wyrządza krzywdę lud­
ności wiejskiej wnosi o odesłanie je j do komisji

P. Prószyński (Zw. L. N.) polemizując z wywodami 
p. Rutka, dowodzi, że taką drobnostką nie można zabi­
jać Sejmu.

. Po przemówieniach pp. Sanojcy, Popiela, Schipera i 
sprawozdawcy Kozłowskiego odrzucono wszystkie po­
prawki, a  przyjęto ustawę w drugiem czytaniu. Wub;,c 
sprzeciwu odłożono trzecie czytanie do następnego po­
siedzenia.

P- Stan iew icz  (klub białoruski) uzasadniał nagłość 
u niostat klubu Idałonrskfego w sprawie uwięzienia p. 
Baranowa.

Minister sprawiedliwości p. Nowodworski: Pozba­
wienie1 wolności p. Baianow a nastąpiło w 'Wykonaniu 
decyzji sądowej, zarządzającej aresinowanle p. Barano­
wa w związku ze skazai-iom go przez sac. na ó lat cięż­
kiego więzienia za przestępstwo przeciwko Państwu, 7. 
uwagi rm okoliczność, że  Sejm nie uwzględnił żądania 
zawieszenia postępowania karnego nłe może być mowy 
o pogwałceniu w tym wypadku Konstytucji. Zastrzec 
się muszę przeciwko twierdzeniom c rzekomym naci­
sku na władze sądowe. Mój poprzednik, uważając, że 
decyzja sądu białostockiego nie odpowiada właśtiw ;j 
interpretacji, polecił tę sprawę zbadać sądowi apelacyj­
nemu. Jest to spór interpretacyjny, a ponieważ dloty- 
czy tak ważnej fcwestji. jak  nietykalności poselskiej, 
wypowiadam się za nagłością wniosku.

P . Bitner (Chrzęść. Derm) nie wypowiada się prze­
ciw nagłości, zastizega się jednał,- przeciwko motywom 
drugiej' części wniosku, która domaga się, śledztwa i su­
rowego ukarania winnych, ponieważ dowodzi to, że 
nibtylko chodzi o zwolnienie o. Baranowa, ale i o zohy­
dzenie sądów polskich. : -

Nagłość uchwalono, a wniosek odesłano do komisji 
nietykal rości poselskiej.

Przystąpiono do nagłości wniosku w sprawie na­
padu na p. Strońskiego. Do uzasadnienia nagłości za­
brał głos pos. D ubanowicz (Chrzęść. Nar.). Wniosek 
nasz — mówił — wzywa rząd do przeprowadzenia 
śledztwa i ukarania winnych dla zapobieżenia ekscesom, 
któreby obniżały szacunek, jaki społeczeństwo powin­
no mieć dla arn ji. Czyn, o którym mowa, nie może 
obniżyć autorytetu Izby, ani czd napadnk.tego, doty­
czy je Inak innych wartości- Dotyka znaozerria armji, 
jej honoru oraz bezpieczeństwa władz ustawouawczycn.

SB. min. spraw .wojsk. gen. Szeptycki: Pzaś obj^an*
1 I

urzędowanie. W obec nagłości sprawy zbad&łetr stan 
rzeczy. Rzecz się mą jak następuje: F , Stroński zo­
stał jptewazony czynme przez porucznika Radomskie­
go, który wskutek tego został okadzony w wlęzweniu do­
w ód ztw  miasta. P . Stroński skierował na drogę Itodo- 
rową tę sprawę i dlatego iiom ^nik Radunjsfci musiał 
być tymczasowo zwolniony z więzienia^ aby sprawę ho­
norową przeprowadzić z wolnej stopy. Bo przeprowa­
dzeniu jej rozkażę najściślejsze śledztwo. Przed prze­
prowadzeniem śledztwa w  tej sprawie nic więcej rzec 
nie mogę.

Po przemówieniu pos-. jPiotrowskiogo (P. P. S.) na­
głość przyjęło jwnogłoSnfe, a .wniosek odesłano dóiko- 
misi wojskowej. 1

Następne oosied/enre w piątek o godz. 3 po poi.

MoJiopoS tytoniowy a robotnic^
Gdy Chrześcijańska Demokracja zajęła stanaydskt 

przeciwne monopolowi państwowemu i wskazywała .na 
to, że robotnik w prywatnem przedsiętnorstwie będzie 
korzystniej postawiony aniżeli w  państw o wera, wskazy­
wano nawet na emerytury, które wysłużeni ioootnicy 
w rządowych fabrykach pobierają. Już wówczas wy« 
raziliśmy wątpliwość, czy z tego wielki bęaZłe pocie­
cha. Obecnie przekonuje nas o słuszności dawniejszych, 
naszych wywodów wniosek nagły posła Prószyńskiego 
ze Związku Ludowo Narodowego w sprawie emerytur 
dia robotników rządowych fabryk tytonlowycn W s ­
kazuje się, że robotnicy, bardzo często ludzto strrzy, 
którzy pracowali w iaoryce rządowej -jńieraz ponad?-39 
lat i dziś nie mogą zapracować na utrzymanie dostaj? 
razem na swoje utrzymanie miesięcznie od irądu 20 00i. 
mk. bez najmniejszych podwyższeń i zmian. Pbfńe^ftó 
taki "vytniai Wygląda komicznie, ale dla biednych, częcto 
starych robotników i robotnic jest krytycznym f buużf 
rozgoryczenie, posłowie wnieśli o podwyższenie należy­
te emerytur. Emerytowani robotnicy oczywiście będą 
bardzo wdzięczni poSiom, ,ttórzy swego czasr monopol 
tytrinioww tak gorąco popierali w interesie robotników-.

O los loboir.ików polskich 
zagranicą.

Tym, którzy studiują phnie prasę polską podp'aśĆ 
musiały niejednokrotnie artykuły, komunikaty łub drob­
ne notatki przestrzegawcze robotnika polskiego prz ,J  
emigracją do Nienńed, ,lub do innych krajów przez Nism 
cy. Zdarzyło się bowiem kilka razy, iż na robotnikach 
polskich, jadących za pracą do Francji lub Belgii dopu­
szczono dę kwrawych pogromów- poratem rolwtnik pol­
ski w Niemczech zawsze narażony jest na nieprzehezont 
szykany i różnego rodzaju kr zywdy-

Zamiast szanować robptnika polskiego, któnr w pro­
dukcji, niemieckiej notoef doniosłe odgryw. znaczę:uc, 
władze pruskie zaślepione nienawiścią do Francji 5 Pol­
ski, .działają wprośt w przeciwnym kierunku, gnębiąc i 
szykanując w straszliwy sposób tego robohuka. Hic 
więc dziwnego, że wśróo czynników kierujących naszą 
emigracją padło hasło; omijać Niemej,

Zagadnieniu' wychodźtwa .pn^rjdigc w Niemeżećli 
poświęciły ostatnio nasze p is tr  luaowe bardzo wiele, 
cennych uwag. Za ,jK.uxjerem jWacszawskim podajemy 
więc głosy tych pism w 'te ' Doniosłej sprawie, w .mnie­
maniu, że powcina ona wypłynąć n? powierzchnie Ogól­
nego zainteresowania. .1 tak np. potępienie tych pru­
skich metod znalazło -wyraz na damach nism c wmpsf 
sprzecznych kierunkach, jals to. w „Ludzie Katolickihi!h 
„Wyzwoleniu14 i „Woh Ludu44. Obszernie i systema­
tycznie w  obronfe naszyi h  robotników^ w Niemczech tó jr- 
stępuje od dłuższego czasu zasłużony już ty godnSc spi s* 
woni wychodźczym poświęcony. „Wychodźca44. .

W szystiie wymienione p.sma zanotowały szc**cg 
barbarzyńskjch wprosi wypadków. N. p- „Lud Katolicki44 
z  dnia 13 maja, wyliczył szereg; wypadków yogwałcema 
prze. władge niemieeme przenisów międzynarodówkę!; 
w odntesieniu do legalnie podróżujących przez Niemcy 
robotników pol*>kięh i ostrzega irh w konkluzji, aby ja ­
dąc do Francji, unikali drogi na Niemcy, a wybierali dro­
gę m  Gdańsk.

Oto, co piszę „Wycitodźca" o konieczności unikają  
potnóży do Francji przez N’emcy:

„Droga ta była zawsze niedogodna gdyż stosunek 
niższych funkcjonarjuszów służby niemieckiej dtc Pola­
ków jest ifefeajwt&ęy. Gfcbonfe musirss' renow it  z  ca-
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Zerwaili nkiwai polsko-iiiaiskicli w sprawach kolejiwyci!
G d a ń s k .  (PAT.) 'Ze względu na zbliżającą się se­

sję Ligi Narodów, na której ma być ponownie rozważa­
na, sprawa polskiego odwołania się do wysokiego komi­
sarza Ligi Narodów z dnia 20 grudnia ub. roku, a doty­
cząca sprawy Dyrekcji Kolejowej w Gdańsku, przybył 
Sdttia 9 bm. do Gdańska rzeczoznawca Ligi Narodów w 
Sprawie kolei, pułkownik Hyam.

W  związku z tem odbyły się w Gdańsku w dniu 12 i 
13 bm. obrady kolejowych rzeczoznawców z reprezen­
tantami Senatu wolnego miasta, celem patiownego roz-. 
ważania faktycznych stron tej sprawy- 1

Wobec wysunięcia w drugim dniu obrad ze strony 
gdańskiej postulatów, zmierzających do utworzenia na 
obszarze wolnego miasta odrębnej, samodzielnej jednost­
ki administracyjnej delegaci polscy doszli dó przekona­
nia, że dalsze obrady nie doprowadzą do celu, gdyż

1) sprzeciwiałoby się to kardynalnym zasadom ra­
cjonalnej organizacji gospodarki kolejowej.

2) osłabiłoby sprawność kolei portu.
Po zredagowaniu odpowiedniego oświadczenia dele­

gaci dnia 13 bm. odjechali • do W arszawy. Pułkownik 
Hyam był poinformowany o przebiegu narad. ~

Urlopy dla pracowników.
Uregulowanie urlopów dla pracowników umysłowych, b iu r o w y c h ,

handlowych i górników.
Ministerstwo pracy opracowało w porozumieniu z Min. 

przemysłu i Handlu rozporządzenie wykonawcze do wydanej 
W roku zęszłym ustawy o urlopach pracowników prywat­
nych. Rozporządzenie to. które ukaże się w, tych dniach re­
guluje, ni. 1. kwestię urlopu pracowników prywatnych jg  przed 
siębiorstwacii sezonowych, kwestię pracowników umysło­
wych, kwestię rachuby czasu urlopu, sposobu wynagrodzenia 
aa cżas urlopu przy rozmaitych kategoriach pracy itd.

ptm' '
Z ważniejszych przepisów rozporządzenia podkreślić nale­

ży, że za podstawę do ocenienia prawa do urlopu, bierze się 
rok kalendarzowy; że do czasu urlopu wlicza się także nie­
dziele i święta; że z personelu kupieckiego, zatrudnionego przy 
sprzedaży, prawo do urlopu w rozmiarach, zakreślonych przez 
ustawę dla pracowników umysłowych mają tylko ci pracowni­
cy, którzy ukończyli szkołę zawodową lub śiednią i  odbył 
przepisaną praktykę; że pracownicy w górnictwie, przecho­
dzący z jednego zakładu pracy do drugiego, mają prawo do 
urlopu w następnym zakładzie, o  ile go nie . w s t a ń  .- 
poprzednim.

Rewolucja-w Bułgar)!.
NIE CHCĄ KRÓLA. — KRW AW E WALKI.

S o f  ja .  (A. W .) Przywódcy obecnego zamachu sta­
nu oświadczają, iż nie zamierzają wcale wzywać'pono­
wnie do Bułgarji króla Ferdynanda, który przebywa 
obecnie w Niemczech, w swoim zamku Koburg.

Według pewnych wersyj młodszy brat cara Borysa 
ks. C yryl wyjechał z Koburgu, udając się do Bułgarji. W 
każdym razie zaznaczyć należy, iż car Borys nie był zu­
pełnie nieświadom zamiarów spiskowców, którzy za­
wiadomili go o "wczesnej godzinie rano w zamku w W ra- 
ni or:dokonanym zamachu stanu.

'Wbrew zapewnieniom oficjalnej agencji telegraficz­
nej o spokoju, panującym w kraju, okazuje się, iż toczą 
się obecnie poważne walki w Pernik. Radomir, Plewna, 
Crveni, Breg, Dubnik.
- U)' : NAOCZNY ŚWIADEK O ZAMACHU.

P r a g a -  (A. W .) „Prager Presse“ podaje następu­
jące szczegóły uzyskane od naocznego świadka o zama- 
macliu stanu w Bułgarji.

Zamachu dokonano we wszystkich miastach bułgar­
skich, w których znajdowały się załogi wojskowe o jed­
nym i tym samym czasie, to znaczy w nocy z piątku na 
sobotę około godz. 3. W  samej Sofji w tymi czasie sły­
chać było strzały i eksplozje bomb, które rychło ucichły. 
Dopiero po dwóch, dniach dowiedziano się, iż strzały te 
powstały w wyniku oporu, jaki stawił jeden z komisar­
iatów policji. Reszta komisariatów policyjnych poddała 
się bez oporu. Tak samo bez oporu poddała się chłop­
ska straż, która zajmowała główne koszary w  mieście. 
Pałacu królewskiego pilnowali uczniowie szkoły kade­
tów i pułk kawalerji. Król w czasie zamachu znajdował 
się w zamku w Wrani, o 10 kim. od Sofji.

W  jakiej tajemnicy zdołano przeprowadzić plan za­
machu dowodzi fakt, iż mieszkańcy Sofji dopiero koło 
godz. 11 rano dowiedzieli się o fakcie dokonanym z ma­
nifestu, wydanego przez nowy rząd. W mieście zapano­
wała radość i słychać było śpiewy na ulicach. Na mie­
ście ukazały się pochody oficerów ligi rezerwistów w 
uniformach i przy broni- Nad miastem krążył aeroplan.

KRW AW E WALKI-
B e l g r a d .  (A. W.) W  różnych miejscowościach

Bułgarji toczą się krwawe walki między uzbrojonemi 
chłopami a wojskami rewolucyjnemu Szczególnie krwa­
we walki miały miejsce pod Plewną. i Radomirem, gdzie 
na czele uzbrojonego chłopstwa stanął b. prezydent so~ 
branja Botew. O niepewności sytuacji świadczy fakt, iż 
ruch kolejowy na linji międzynarodowych pociągów po­
śpiesznych i kurjerskich jest nadal ograniczony, ludności 
zaś zabroniono opuszczać miejsca zamieszkania.

NIEMCY 'ZADOWOLENI Z PRZEW ROTU 
W BUŁGARJI.

B e r l i n .  (A. W .) Jest rzeczą charakterystyczną, że 
cała prasa niemiecka, począwszy od organów nacjonali­
stycznych, a skończywszy na socjaldemokratycznym 
„Vorwarts“ wita zamach stanu dokonany ostatnio w Buł­
garji z zadowoleniem i najgorętszemi sympatiami. W  
informacjach prasy niemieckiej przedstawia się przebieg 
zamachu, jako zwycięstwo czyników umiarkowanych i 
inteligentnych nad terorystyczną dyktaturą ciemnego 
chłopstwa. Według pierwotnych informacgj przebieg 
rewolucji miał być bezkrwawy, tymfczasem pomniejsze 
wiadomości donoszą o przeszło 100 zabitych i większej 
ilości rannych lżej łub ciężej.

Pierwotnie dzienniki donosiły, że zamachowcy mają 
za sobą prawie cały naród bułgarski, obecnie zaś prasa 
niemiecka wspomina, że iistnfeje prawdopodobieństwo 
wybuchu wojny domowej i walk bratobójczych.

Według ostatnich wiadomości, zasiągniętych od po­
dróżnych na północy od linji kolejowej od Sofji nastą­
piło starcie między rewolucjonistami, a wielkim oddzia­
łem doskonale uzbrojonych chłopów, zaopatrzonych w 
działa- Oddział ten liczył około 500 ludzi. O przebiegu 
i wyniku spotkania brak dotychczas wiadomości.

Również z szeregu miescowości donoszą o słabych 
starciach między chłopstwem a rewolucjonistami- B. mi­
nister w gabinecie Stambolijskiego A.nastazov organizuje 
pod Radomirem kontrrewolucyjne chłopstwo. Ponadto 
poseł Tomianow organizuje w okolicach Sofji. Starnbo- 
lijski na stanąć na czele kontrrewolucjonistów.

Z DYPLOMACJI.
B  ę r 1 i n . A. W.)Według otrzymanych tu informacji 

z Sofji posłem bułgarskim w Berlinie ma zostać b. pre­
zydent ministrów z czasów wojny Radosławów.

łym naciskiem ostrzeżenie pod adresem naszego wy- 
chodztwa do Francji i Belgji: omijajcie stanowczo drogę 
na Niemcy! Kierujcie* się przedewszystkiem na Gdarńsk 
lub jeśli kto woli na Czechy, Austrję i Szwajcarie! 
Ostrzeżenie nasze jest koniecznością, gdyż od czasu ob­
sadzenia przez władze francuskie i belgijskie zagłębia 
Ruhry władze niemieckie ogarnął popfostu jakiś szał 
przeciwnoIski. który wyraża się w świadometn, prze- 
myślnem, a bardzo złośliwem szykanowaniu naszych 
robotników, którzy obrali droeę do Francji przez Niem­
cy.

Mówimy o złośliwem i przemyślnem szykanowaniu 
naszych robotników i rolników, gdyż opieramy to nasze 
twierdaenie na niezliczonych faktach i gwałtach władz 
pruskich.
;e  --/Władze te postanowiły sobie ostatnio po cichu, że 

nie będą przepuszczały przez Niemcy naszego wy- 
chodztwa do Francji i Belgji. Jest to oczywiście bezpra­
wie. l>o na mocv zobowiązań międzynarodowych Niem­
com  tego czynić nie wolno. To też zakaz ten nie był 
ogłoszony. Nie dziw też, że wychodzcw nasi, nic o tern 
postanowieniu władz pruskich nie wiedząc, zgłaszają sir 
d o  "konsulatów niemieckich po wizy i udają się w drogę. 
I tu dopiero rozpoczyna się popis władz niemieckich. Nie 
cofa się wychodźcy na granicy, lecz doriiero w środku 
Niemiec, zazwyczaj w mieście, gdzie niema konsulatu 
polskiego, odbywa się następująca kolejka gwałtów i bez­
prawia? ■

W ychozcy odbiera się bilet jsblejowy i Óękumępty,

zmusza się go do nowrotu do Berlina, a stąd do grani­
cy i dopiero tu unieważnia mu się wizę. Wszystko to 
razu., jest krzyczącem gwałtem, rrrzeciwko czemu 
władze polskie protestują- Nie wiemy jednak, jaki jest 
skutek tych protestów. To jedno jest pewne, że wobec 
najnowszych metod władz pruskich wychodźcy nasi d> 
Francji i Belgji powinni stanowczo Unikać drogi przez 
Niemcy, gdzie narażeni są na szykany, a częstokroć po­
niżenie ich godności narodowej i dotkliwe straty. Jest 
rzeczą czynników powołanych energiczne wystąpię ric 
w obronie poniewieranego robotnika polskiego!“

Zaś „Wyzwolenie11 po dłuższem zastanowieniu się, 
dlaczego władze niemieckie tak wielkie szykany czy n a  
naszym robotnikom przejeżdżającym do Francji — do­
chodzi do wniosku, że skoro nasz robotnik pozna wa­
runki pracy i płacy we Francji, to będzie wolał Francję, 
niż Niemcy.

„Trzeba bowiem wiedzieć — wywodzi „Wyzwole­
nie11 — że w latach przedwojennych, a nawet i obecnie 
polscy robotnicy rolni stanowili i stanowią 90 proc. służby 
z pośród zagranicznych rolników, zatrudnionych zarob­
kowo na roli w Niemczech. Obecnie, wobec złego, nie­
ludzkiego traktowania ich przez niemieckich magnatów, 
oraz wobec niskich zarobków, nasi „obieżysasi“ wolą 
pracę we Francjii. gdze warunki pracy są naogół lepsze, 
a zarobki znacznie wteksze. Rolnictwo niemieckie po­
trzebuje jednak polskiego robotnika. Dlatego rząd nie­
miecki chce wszelkiemi sposobami odpływowi polskiej 
siły roboczej przeszkodzić. W ziął się do tęgo jednak 
iście_pppruslgi, to. Jest: g w ajtęrą j krgywjdą. fowjadczy

o tem wiele stwierdzonych wypadków tego rodzaju: rol­
nicy i robotnicy polscy, pracujący we Francji, wybiera­
jąc się do kraju rodzinnego na urlop świąteczny, biorą 
t. zw. „wizę“ w poselstwie r.iemiieckiem w Paryżu na po­
dróż w jedną i drugą stronę przez Niemcy. Gdy taki ro­
botnik wraca z kraju do Francji, to na granicy polsko- 
niemieckiej nie robią mu żadnych trudności- Dopiero 
gdy znalazł się w głębi Niemiec, zaczyna się udręka. 
Usuwają go z wagonu, zabierają bilet kolejowy i doku­
menty, zmuszają aby jechał z powrotem do Polski i do­
piero na granicy polskiej oddają mu .pasport, ale prze­
kreślają wizę niemiecką. Jak widzimy z powyższego, 
dopuszczają się władze niemieckie całego szeregu gwał­
tów na Obywatelach polsk., chcąc choćby w ten sposób 
utrudnić wyjazd do Francji. Robotnik lub rolnik polski, 
który ma pracę we Francji, narażony jest z tego powo­
du na znaczne straty. Może się nawet zdarzyć, że z po­
wodu opóźnionego powrotu traci miejsce.

Postępowanie niemieckie jest zwyczajnym gwałtem,; 
Policja niemiecka nie ma bowiem prawa przekreślania 
wizy, udzielonej legalnie przez konsulaty niemieckie, za 
które obywatel polski opłacił duży haracz, nie ma tę ' 
prawa odbierania biletów kolejowych, ani też cofania 
obywatela polskiego, jadącego za legalnym paszportem, 
z drogi. Są to wszystko, szykany, mngżące się w ostat­
nich czasach. Słyszeliśmy, że rząd nasz zajął się gorli­
wie tą sprawą i postanowił zażądać od władz pruskich 
odszkodowania za straty materialne, poniesione przez 
obywateli polskich w tych wypadkach w Niemczech, oraz 
zadośćuczynienia dla rządu polskiego. Wiadomo jednak, 
że z prusakami sprawa niełatwa: najpierw wyrządzą 
świadomie krzywdę, potem przez czas dłuższy będą uda­
wali niewiniątka, aby przeciwnika zniechęcić w docho­
dzeniu swych słusznych spraw. Dlatego też znając do­
brze te praktyki pruskie, zwracamy się do tych, którzy 
wyjeżdżają, z usilnem wezwaniem:

Kto jedzie do Francji, niech omija Niemcy! Groź' 
mu tam krzywdy., upokorzenia i znaczne straty11.

Tych kilka głosów wystarczy na razie na zobrazo 
wanie sytuacji. Widzimy,-że stosunki dla naszego, wy- 
chodźtwa v/ Niemczech są niezdrowe i nienormalne- Po­
wiedzieć sobie musimy jasno, że z prusakami nigdy do 
ładu nie dojdziemy, nigdy też dla robotnika polskiego w 
Niemczech znośniejszych warunków bytu nie uzyskamy, 
dlatego też zamiast bawić się w dyplomatyczne noty i 
upomnienia, jednym zamachem odciąć powinniśmy Niem­
com dopływ polskich sił roboczych, dla emigracji naszej 
wyszukać inne tereny, a kraj niemiecki omijać, jak zara-. 
żony morowem powietrzem.

Innej rady nie ma i nie' będzie. Jeżeli chcemy uchrc 
nić naszego robotnika od krzywd i szykan ze strony pru­
skiej, przeszkodzić musimy aby robotnik ten tam nie .je ­
chał. Aby dojść do tego celu, muszą być przedewszyst 
kiem granice nasze zachodnie szczelnie zamknięte przed 
nielegalną emigracją. W  kraju występować trzeba ener­
gicznie przeciw wszelkim agentom, werbującym robot­
ników do Niemiec.

Niemcy powinni się raz nareszcie przekonać, że z na­
mi żartów nie ma. Polak jest dobry, ale jak trzeba —  tę 
powinien umieć i pięścią stanowczo i energicznie potrzą­
snąć. { _ )

NOWY MINISTER WOJNY.
Obecnie potwierdza się przedcześnie przez nas po­

dana wiadomość o mianowaniu gen. Szeptyckiego mini­
strem wojny. Pat.-iczna donosi-

Prezydent Rzeczypospolitej dekretem z dnia 13. VI 
tb„ na wniosek prezesa Rady ministrów, zwolnił gen- 
dywizji Aleksandra Osińskiego z poruczonego mu kiero­
wnictwa M. S; W ojsk, i równocześnie zamianował inspe­
ktora armji, gen. broni, Stanisława Szeptyckiego, minist­
rem spraw wojskowych.

SKIRMUNT DELEGATEM PRZY LIDZE 
NARODÓW.

W  związku z przyjazdem do W arszawy p. K. Sidr* 
munta krąży w kołach sejmowych pogłoska o zamierz o- 
nem powierzeniu przez Rząd p. Skirmuntowi stanowiska 
pierwszego delegata Polski przy Lidize Narodów z  za­
chowaniem jego dotychczasowego stanowiska w Londy­
nie.

PREZES G. U. Z. KARSMCKI W  WISBADENIE.
W i e s b a d e n ,  8 bm. przyjechał tu 2 Warszawy pre­

zes Główiego Urzędu Likwidacyjnego Karśnicki .i odbył sze­
reg 'konferencji w komisariacie rewindykacyjnym celem usta­
lenia dalszego programu prac W zaKresie wykonania1 umów 
ryczałtowych polsko-niemieckich atsiz prowadzenia rokowań 
z protokółu restytucji finansowej. 12-ga bm. prezes Karśnicki 
wyjechał do Paryża dla uzgodnienia tych prac ®  komisji od. 
szkodowań.

UROCZYSTOŚCI ŚLĄSKIE.
K a t o w i c e .  W niedzielę 17-go bm po odsłonięciu na 

Placu Wolności tablicy ku czci poległych powstańców odbę­
dzie się o godzinie 12-tej w południe Uroczystość udekoro­
wania przez p. Prezydenta Rzeczypospolitej .54 osób odzna­
czonych ostatnio orderem Polonia Restitutą pa zasług! pofo 
żone około przyłączenia Górnego Śląska do Polski.

BON SKARBOWE.
Na podstawie Ustawy z dn. 22 marca rh. w przed 

miocie wypuszczenia 6 proc. złotych bonów skarbo­
wych, Minister Skarbu ustanowił cenę emisyjną 6 p ro . 
bonów skarbowych serji IA, IB, IC fta 13,500 marek pol­
skich za 1 złoty. Ustalona ninieiszem postanowieniem 
cena emisyjna obowiązuje z  ‘dn. 1*5 czerwca rb.

W  W A R S Z A W I E  
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Z lycią rdig‘jnego,
V.

Podobnie jak we Francji, acz nie w takich rozmia­
rach, zapowiada się i we Włoszech przedziwne odrodze­
nie religijne, objawiające się zwłaszcza w zwrocie do 
katolicyzmu. Ruch ten pocieszający przygotowuje bez 
wątpienia zbliżenie się Kwirynabi do Watykanu i zu­
pełną zgodę.

'■'rudno dziś już określać przyczyny sprowadzające 
we Włoszech nowy, błogosławiony renesans, ale bez 
Wątpienia znowuż podobnie jak w pobratymczej Francji 
literatura piękna jest zwiastunką i wyrazicielką nowej 
ery. W śród dekadentyzmu, wśród gorączKowego szu­
kana dróg nowych, na których pojawia się rozgłośny 
futurus Marinetti, porównywany niekiedy z barokowym 
Mariuim, widoczny jest wśród pisarzy, jak to stwierdza 
Geroiama Lazzeri w swych „Lettres italiennes, i kieru­
nek chrześcijański.

Przecież już Fogazzaro, przedstawiciel idealizmu w 
piśmiennictwie włoskiem, głośny autor powieści „Vai- 
solda 4 (1876), „Malombra" (1881), „Piccolo niondo and- 
co‘t  („Mały świat starożytny44) (.1896), miły da nas wiel­
bicie] Mickiewicza, zwrócił się w swych studjaeh i dzie­
łach do zagadnień religijnych- Niestety, uwikłał się w 
biedy modernizmu, z którym mógł się zapoznać w sa­
mych Włoszech, gdzie przecież czas jakiś praco w 4 i 
Tyrrel. Jego stosunek ao Jerzego Tyrrela i Alfreda Loi- 
sy® ;o, „tego pysznego naśmiewcy z głową VoItaire‘a“, 
przedstawił ponownie a znakomicie, uwzględniając i ko­
respondencję zwłaszcza do biskupa Bouomelli‘ego, naj­
nowsza jego oiograt To^-maso Galłarati Scoti. Pod­
kreśla tu umiejętnie, jak Fogazzaro, potępiony przez K o ■ 
śrfót za powieść modernistyczną „II Santo44 („Św ięty44) 
1905 r. umfabsię poddać wyrokowi władzy, podziwia, i 
że nietylko umie być zdolnym pisarzem, ale i człowie­
ka; dążącym przez pokorę do doskonałości.

W ięcej jeszcze niż Fogazzero nabrała rozgłosu spra­
wa Papini4ego, tak, iż pisarz ten stal się może najsław­
niejszym obecnie w Europie. Książka jego najnowsza, 
najpoczytniejsza. W  każdym razie we Włoszech, gdzie 
po wojnie, jak o tem świadczy , L/Opinion44, wydaje się 
więcej książek niż we Francji, RopiuPego „Storn  cli 
Cristo44 („Historia Chrystusa Pana44), wyglądana z zaję­
ciem i upragnieniem, odnosząc największy sukces księ­
garski, stała się wprost wypadkiem chwili bieżącej. I 
jakże rozumieć ł-tkie zjawisko, źe książka religijna jak 
ongiś Jakóba de Yoragine „Legenda aurea44 lub Lutra 
„De capthitate baby lor ica") lub Jana Bunyana „Pil- 
g”jm4s Progress44 („Pochód pielgrzyma") z  17 w„ ta dru­
ga biblia Anglika, powszechną budzi uwagę?

Otóż t m  wiedzieć, ozem był Gfcwaruii Papini dotąd, 
a zwałszcza jakie zajmował stanowisko wobec religji. 
Dantego współobywatel, i rodzony 1881 r., pochodził z 
ludu i tę ludową tężyznę wniósł do piśmiennictwa.. Już 
lyOO roku założył pismo „Iconoaaste4*, gdzie zbrojny 
w młodzieńczy krytycyzm  rzuca się na rozmaite wielko­
ści literackie, zwłaszcza Manzom^go, autora głośnych 
„Promessl Sposi44, („Narzeczeni44). Wielki wpły w na 
młodzież wy wierał potem z wyżyn i nizin swego pisma 
„Leonardo" (1903—-7). Oddal się potem z  zapałem stud­
iom filozofii i fdąc śladami Bergsona,, dalej Jamesa, 
Schillera, amerykańskich pragmatystów, wysunął się 
na czoło włoskich pragmatystów, chłoszcząo bicze i 
gryzącej ironji Hegła. Schopenhauera, Nietzschego* 
Sam zresztą zarażon y  duchem pogańskim, wydaje 191! 
roku owe oshwione, .Memorie. dTddio44) (iRamięfmJ^ 
Pana Boga44) i niemi stawia nowoczesnej niewierze po­
mnik mefistofelicznej filozofii. W „Laoerba44 pozwala 
sobie tak, iż nawet władze świeckie ścigają go wyroka­
mi, Obok tych dzieł filozoficznych wydaje 1915 r. po1 
raz pierwszy zebrane swoje poez*e, o we „Cente pagine 
dj poecie44 („Sto stron poezji44), a do najlepszych ,ego 
książek należy „Uomo finito44, autobiograf ja, w k tór,j 
znakomicie odzwierciadla się bieg życia tego niesamo­
witego samouka.

Z Papinim zapoznały się u nas nawet Szerokie war­
stwy społeczeństwa, a  zwłaszcza żołnierzy. W  czasie 
naWały bolszewickiej rozrzucano przecież w armji war- 
saa.wridej, .Naród1' i tu wówczas drukowano owe „(Pa­
miętniki Pana Boga44, urągające Wszelkim naszym poję­
ciom o  Stwórcy. Na wiecach „wielkopolskiej Ligi Kato­
lickiej44 uchwalono jednali protesty przeciwko takiemu 
wsączaniu trucizny między wojska, już tak i rak zdemo­
ralizowane poozątkowenp klęskami. I otóż ten, który 
przez lata całe był Szawłem, buchającym wprost niena-

Bydgoszez - 
lawncfaw - Kruszwica - Papnwo.

Wycieczka gimnazjum żeńskiego w Grudziądzu.
III.

W dniu drugim wcieczki, z chwilą wyjazdu Z Inowrocła­
wia do Kruszwicy wagonem motorowymi, zaczą1 mżyć kapu­
śniaczek, który nam wszędzie towarzyszył z riiałemi prze­
rwami przez cały dzień. A szkoda, że pogoda nie dopisała, po­
nieważ w, dniu tyn wycieczka nabrana charakteru majówki.

Koł<* godziny lO-tej przybyliśmy do Kruszwicy, gdzie po 
porozumieniu się w hoteli' „Nad Gopłeih44 co dó wspólnego 
obiadu dla wszystkich uczPstóBpwi wycieczki, ruszyliśmy na 
zwiedzenie dawnej katedry, leżącej po drugiej'stronie Gopfe, 
we wsi Kruszwicy i ruin starożytnego zamku ze Sławną myszą 
Wieżą.

Katedra jest jednym z najstarszych kościołów Wi Polsce. 
Fundamenta pod nią położył w roku 969 pierwszy biskup kru­
szwicki Lucidus. 'Budowę i kończona za pano wania Bolesła- 

. wa Chrobrego. Styl romański katedry rzpecą wewnętrzne 
ornamentu i ołtarza wi stylu barohowym, zewnętrzLlę gwtyclca 
ga'eryjka z polewanej cegły i różne yrzybndówfci z-obloro 
przez Fryderyka przy, oduowięniu katedry w wieki 
*V. ń znajdują sic groby} kawmlków,

GCO S P O M O R S K I

wlścią do chrześcijaństwa i wszelkiej religji pożyty wnej, 
nawrócił się, „opadły mu iakby łuski z  oczu44, przejrzał 
i staje, się nawet Pawłem, ognistym bojownikiem o praw 
d.ę i Kościół. Żywem a wymów nem świadectwem tego 
to jego „Storia di Cristo44.

Autor chciał w niej. stworzyć pendant do dzieła Re- 
tiana przedstawiając życie Pana' Jezusa, chciał zarazem 
być i stać się apostołem Jego nauki. Nazywa siebie 
wprost „miles Cristi44 i z takiem ciepłem i przejęciem o-! 
pisuje poszczególne sceny życia Zbawicielowego, iż li­
mie ze znanych i tyle już ogrywanycn motywów wyao- 
być nowe potęgi twórcze. Jest bowiem i pozostaje ar­
tystą; dając więc te artystyczne interpretacje ewangelji, 
choć brak mu niekieuy równowagi artystycznej, umie 
nawet w  'lichych niekiedy powiedzeniach Zakląć prze­
dziwną moc pociągającą.

A czy jego nawrócenie, zadokumentowane w tej 
książce, jest szczere? /.epps. de Nolva, pisząc o tej 
Concersion de Papini na lamach „La Revue mondiale44, 
wyraźnie podkreśla, że autor „przechodzi od zupełnej 
negacji, od wszystkich krańcowośbi w bluźnierstwie do 
zupełnego (?) wyrzeczenia się rozumu na rzecz wierzeń 
prostych44. Zaś Gerolamo Lazzeri, piszący o tem na- 
wióceniu w „Mercure de France44, niebardizo wierzy w 
jego szczerość i tnvalość i jakoby się dziwi, iż Papini4- 
emu nie wystarcza „czyste44 chrześcijaństwo, lecz iż w y­
znaje zasady Kościoła katolickiego, a nawei głosi jego 
imperializm duchowy („Imperialisme .spirituel") i potrze­
bę jego zastosowania- Jest to głos zapewne kół liberal­
nych, którymi trudno uwierzyć w takie cuda laski, o ja­
kich nam opowiadają najnowsze nawrócenia takich pisa­
rzy jak Psichari we Francji, van Eeden w Hińandji, Ru- 
ville w Niemczech i tyltt innych,

Bądź co bądź, książka Papini4ego „Storia dl Cristo4' 
warta lepszego przekładu, jak go dokonano w jednym 
z lewicowych dzienników warszawskich, jest dla kato­
lickich Włoch może najpiękniejszym podarkiem w  tym 
dantejskim roku jubrieuccowym, znamiennie scfmdcą- 
cym się z tem rinasełmento relfgijnem.

Chociaż Dante jest poetą wszystkich Włochów, cho­
ciaż od początków 19 wieku, kiedy wedle świadectwa 
poety Alfieri‘ego czy t-ło  go wówczas zaledwie 30 osób, 
zaczyna się dla niego uwielbienie, chociaż dziś każdy 
niemal W łoch za liryckiem-rewolucjomstą i autorem 
„Antygony44 powtarza „O gran pąćrą Alighierń44, jednak' 
i urzędowi przedstaw;ciele literatury dziwne wobec ju­
bileuszu zajmują stanowisko. Kiedy minister ośw iaty 
Torre uchwalił ™yznaczyć 2 mlljony lirów na jubileuszo­
we obchody dantejskie, jak  p^ze o  tem Henryk Prades 
w „M eratik dc France", Bernadetto Crooe cofną! uchwa­
łę swegę poprzednika, po pięciu miesiącach jednak na 
nią się zgotfeil. Zagadkowe to postępowanie ministra o- 
światy, boć Croce to jedoti z  tajwybitniojszyrh estety­
ków współczesnych, jeżdżący «z wyjkfadarnJ sww.ii aż 
na drugą pódktńe i piszący grubą ksiąfcę o  wfełklńi 
Alighierim,

Zato katolickie koła w e W % szech czczą Dantego, 
zato papieże wychwalajc, go, choć z** względó” ' poli­
tycznych poeta był <Da ich peprzedników, jak Bonifacego 
VIII, zbyt surowy i niesprawiedliwy w swej „Go media".

Kiedy jeden z późniejszych wMkfch o jitclogów  
francuskich, Fryderyk Ozanam w czasi swej pośmonej 
podróży był na posłuchaniu u papież?' Grzegorza XVI, 
zauważył u niego zainteresowanie się Dantem, 1 rożna- 
wa o poecie utwierdziła twórcę Konferencji Wicentwpo 
w  jego zamiłowaniach literackich: duchy Dantego * Win­
centego a Paulo w Ozanamie pedały sębie ! bonie.

(Zapalony miłośnik tomlstwcznej iilozofji, cfla której 
założył Akademię w Rzymie a  katedrę w  Lbyanjum, 
sam poeta i klasyczny pisarz, Pecci — Leon XIII uaie 
źał do największych znawców Dantego, a na jego pom­
nik ofiaiowal w  1892 r. 10000 lirów.

Benecfykt XV pisze wprost encykłil ą  o Dantem, „In 
praeclara44 on..a-v,Iniąo stosunek poety do Kościoła i  W ia­
ry. Podkreśla ta  błogi Wpływ, jaki wywierały ua po­
etę, kiedy pisze: Skoro więc Dante tak wiele zawdzięcza 
naszej wierze, żywym też f bljacr cyn w  oczy jest do­
wodem i jednym więcej przykładem, ie  gprąc*> wiara 
nietylko nie obnłża polotu dechą i wnrtoŚd talentów, 
lecz owszem je podnosi i potęguję. Sl„d też widać, jąk 
bardzo szkodzą postępowi naulo ci, którzyby chcieli 
młodzież bez wiary i religji wychować. Serce się roz­
dziera na myśl, że wychowanie i nauka, którg mKrdzłeż 
w szkołach Dobiera, fest zazwyczaj v> ten sposób pro­
wadzona, jakby człowfek nie miał żadnych oba.vtazków 
względem Pana Boga, jak gdyby największe i najwa-

Po zwiedzeniu katedn udaliśmy* się do ruin zamku i aa 
myszą wieżę, z któ.ej rowacza się daidtó widoŁ nal Goplc i 
żjęaą : ówniuię 2 zanika po*«>taia tylko część
potężnego muru i ośmiokątna Wieża, wywńca na peseszfo 20 
rr-strów, U stóp ruin jsałodono skromny p&rk, w którym znaj­
duję się obelisk z mdv. ażniersseml dŁtMrn hlstoryrameml yry- 
swobodzauia się ziem polskich z pod JanJna najeżdeów.

Po zjedzeniu wspólnego obiacu złożonego z ząwijwiateJ 
zupy i tanecznym odpoczynku w  sali nctein nad Gopleni z 
dobrymi humorami, k ropiem deszczerr., idtienw do przystani 
w cukrowni, gdzie czeka na nas lorka I statek, na fctóryeh 
Gopłem zostaniemy się do FopcWa, majątku OP Trzdńskk?.. 
Płaskie brzegi Gopla, mimo szczękania zębami od ztema ro­
bią na nas sympatyczne wrazuiie. Celeitt rozsraanl^ utwo­
rzyło się na lorce — gdrte znajdow. się grono wyrii-cck-rwcuw 
również yjmnazjum żeńskiego z Inowrocławia — Jdlka kółek 
śpiewackich i zabawowych, które starajr;' rfę nUWzaJiatt pire- 
krzyczeć. Podróż fłoplemi trwąfa bfiskc i  godziny,

W- Popowie, w przy itanl, ocaeWMf tą nas urzędnik go- 
spodart^y p. Trrrdódmch. p. Ruszkowidd, ttóry Csprowadzd! 
wycieczkę do wsprjilalego parku, pod! kozłożysty 1 rsztan na 
odpoczynek: i podwieczorek, złożony, *  jgssaiego zhlebą, mle­
ka, hwbafy. Przed! paftusem powltaM ÓW êrtteęWnie p, TnfUi 
ska. ;

ReSżtą dnia i M e fc  nas^pm  p  SSążanką: aęrascłłtofc!, 
■ jH * gsdst fia i"v

' ........ . 1 11 ■■»■■■' 11 i !!■■■'  .....  ■
żniejsze noża sprawami ziemskiemi zagadnienia nie 
istniały44.

Słusznie więc, że Danie jubileuszowy temu odrodze­
ni i* religijnemu patronuje, boć sam śpiewa (NIeoc p- 33) 

Skoro to światło raz duszy zaświta,
To niepodobna, gdy się z niem zespoli,
B y  gdzie? widokiem innym nyła syta44.

T. C. L. w Grudziądzu.
Najwięcej trudności i pracy miał komitet z wynalezieniem 

źródeł, z Których możnaby było czerpać iundus/e na pokrycie 
kosztów utrzymania i powiększenia tribijoroki i czytelni cza- 
•ospisrii, utrzyi„anie 2 stałych sil płatnych (bibliotekarki i wo­
źnego), utrzymanie i ogrzanie w miesiącach zimowych gma­
chu Muzeum, wj którym mieści się biblioteka, czytelnia i znioiy 
muzealni:.

Jednym ze źródeł dochodu, byty wkładki członkowskie, 
ktoiych nie możni było zbytnie podwyższać, ze względu na 
cei biblioteki, przeznaczonej dla najszerszych mas ludności. Z 
tego powodu źródło to, darwaio oodaj najmniej korzyści mater- 
jamyen, przy których1 nie można było nawet marzyć o pokry­
ciu rosnących z powodu de—ątuacii marki polskiej wydatków,

Wschcąa z powodu braku funduszów pozbawiać społe­
czeństwo tak ważnego czynnika oświatowego, jakim jest ;e- 
dyna W miecie polska publiczna bibljotektL, z końcerr. wrze- 
śrJa ub. r. kcmltet T. C. U  stawił wniosek do Magistratu tri.' 
Grudziądza o stałą subwencję ltOCOC marek łnlesiecznie Wnio­
sek ten ostateczni© zrealizowany został — po przejściu róż' 
nych kolej! — dopiero wj marcu br.

Dość poważne kwoty uzyskano również ze wstępnego uą 
akademię Kopernikowską i z kwesty wi dniu 3 i 6 maja.

Cyfi owo najlepiej przedstowiu Kię subwencja Ministerjum 
Oświaty uzyskana dzięki staraniom komitetu na zakup nowyćh’ 
książek dl«, bJbłjoteki.

Wstnpne za| zwiedzanie Muzeum nie wpływało do kasy %o- - 
mitetu, lecz ooracane było przez sekcję muzealną na opędzę, 
nie kosztów utrzyj naiiia zbiorów muzealnych, sotografowanie 
eksponatów I t. p.

Komitet zatrudniał dwie Płatne stale siły: bibliotekarko i_ 
woźnego, które wywłązywały -itę z przyjętego na siebie za-' 
dania ku zadowoleniu nie tyjko komitetu, ale wszystkich człon­
ków: T, C. L. Poza tym wydatkiem nietra' cały ciężar ut-zy- 
tnania porządku gmachu Muzeunt, opalenia go miesiącach zK. 
mowycn. poza światłem i gazem dostarczonym w osiamięh 
mie siącach pizez miasto bezpłatnie, .spoczywał na barkach Ko­
mitetu.

Kończąc sprawozdanie p. Przylibski imieniem Kointeti 1 
C. L. złożył Podzięki wanle władzom mieiskirr m Orudziad ra 
za dotychczasowe popi.tcle morahie i matenalne. Ministerjum 
Oświaty, a w. K-czególności p. Wiceministrowi Łopuszań«kiemi 
za subwencję np zakup nowych książek, Kuratorów okręgi 
szkolnego pomorskiego p. dr. Rymerowi za osobiste:
So wanie się wnioskiem o suR^encle skierowanym do Mintsusi, 
Jum, całemu obywatelstwu miasta Grudziądza za Jego 0Saa>:, 
ność i zrozumienie znaczenia poti^eb placówlri ośwta±oWo*feul'., 
turalnej, jaką jest T. C. L., ze szczególmrr. podkreśleniem o- 
flarnogtó sfer KiipiecKicf eorganizowanyci 
Kupców Samodzietoiyrżi.

To ogólne Sprawozdanie sekretarza1 K-jmitehr %  O- U. UZu> 
pełnił ks prób. Lega sprawowaniem sekcj1 muzealnej sżwtnri 
drająt, że zainteresowanie się społeczeńtwa zbiorami muzea,!- 
nfemi (mysrasta z dnia na dzień. Ilość zwieazaji^jych z kłk> 
osób mledęcznic przed rolden podniosła się w o^ątnich | 
sii.csaoh do kilkuset. Zblo*y muzealne przejęte po NlemrapH; 
powlększoną zostały kolekcją bonów., i monet z czasów wojny,, 
oraz kolekcją chrząszczy of.arow. przez p. p. radcę Solma"i.

Cyłrowe .sprawozdanie ze stanu kasy i biblioteki złożył* 
ks. prof, Roskwitalski Dodiód wi roku sprawozdawczym, n. 
prócz i ubwenc” Mmlsterjmn Oświaty w, sumie 4 COC 000 marek 
[Wynosił 4 563 440 mk. Nie pokrył on w całości rozchodu w 
ogólne,' sumie 4 686 570 marek. W rozchodzie tym tylko 540 
tys. marek przeznaczone był: j na zakup książek i czasopism, 
resztę pochłoń4iy wydatki na utrzymanie stałych sił, opał itp. 
Trudności natury finansowej pokrywane były niejednokrotnie, • 
tylko dzięki pożyczkom z śwnduszówl prywatnych, króre mo- 
Źa było regulowsć dopleio po upływie kilkunastu, a nawet 
kilkudziesięciu dni. Fakt .en świadcz: ■ tak o krytycznem polu- 
żeuiu w1 jakiem r.ejednokrotnie znajdował się skarbnik, jak I 
o bezinteresowności .wierzycieli.

Zi rpr^Wókdaarią p wmnle biyłloiek' wyntea, że pogada 
ona żaledwle 1965 książek polsfckS.. Dość ts Jes znikomi «J*a 
korzystających z  niej. Wypożyczeń w ciągu roku sprrwo- 
zdawtesytn było ofcoic !<4D0C a wfeo dziennie olrok 30 przy, 
630 EZłpekacfi. S&aŚi. M &

Po tych yprarwożdantech .wjiuląńała się uyskusja, w której 
zabioraii głoe: p. pułk. Dobrwolhld, ks. yrof. RcrSTwitaWsi, ks. 
prot. pemork, dr. Mai T eraatem, jiskus|i były Sprawy pr jy< 
szłości biblioteki, AoK,ni książki i źrócmi hUriiodii, - oczem 
ks. prób. t.ęga -iygłosi! nadzwyczaj Interesujący, ścisły ? przy-

•j
|

Przecliadzka Po murku, amro deszczu, noctej aa sromie w 
pirybrunej ztńenlą ętodtole, prisy ^dżwtekacb p »^:*j
wietólfil mu Idepl^Eu przeplatały sute po«tttń.

W dn!« rmstępnym *«»E» (flledzBIa, cał? s»yei«5zkai róNh 
się do leof r ta puradDi^gc wj Ostrawie, gozi- Śpiewała pod- 
cces uroczystaj m«zy św1,. SE Wdrel dzżesJoHd młodzieży z 
całe? paraf# przyatępowało po raz piarwazj do Komun# śuć 
Żaznań-yć należy, źb probo*tc»eRł w Clstnnrie jest Ks. Strehl, 
bra1. p dr. Lewickiej, byłej fityreporid glmr-cłiow 
Który Berdecanła zaPraftzał, by pa-i,ybyć na przyszły rok z 
iwycteczka do Gstrowr --

Po powrode do Popowa i sjwdycia faifflśe sutego obiady 
wesoły,tn śpiewem żegnrilśnjy eirśdrinyclt gospodarzy, któr 5 
nie szczędzili truaó1̂  nl kosztów, aby w yciecz, uprzyjemnić 
pobyt m  Popgwfa poczen 0ro® ^1 Ostrowo, \uaz>1lśm/ u ń 
imrajvnycj. wozach- zaprzęgniętych m  4 konie, do Krttszwtoy , 

Drogę.powrotną kolei, z. Kruszwicy: do Grudziądza, z łf* 
godzinnym oczekiń mień, n i  pociąg m  Iiicwrocfcwiu ickprf- 
tliły śpiewy. I mpawlaul® Wrażeń z wycieczki.

Kc-zyś4 *  wycieczki, uwodzona! nadmtwczaj piano, 
w  przez! dyr. Jarasuowiękieigo ? p próf Czur- ykowskiego 
są nadzwycza,4 oowaZne. W trzech dniach pomall Jej unzcat- 
»?«■“  łedno z  wlęk&tyęl) sdast na -retach a A.od«t.h aolankć 
. Tllns. starożytne zubyńn Polski niepodległej w tej koieboes 

u« ró*wntoo Kafi w ką, a W Fópondt »-
4 a* _ J  ruptie K .



# U Ł O S  P O M O R S K I czerwca 1923 r.

Btcrmy wykład o składnikach etnicznych Pomorza w ub. .wie­
kach, poteząwszy od VIII wieku przed Chrystusem aż do XIX. 
DO Chr. Wykład ten, o ile ks. prob. Łęga zechce nam go udzie­
lić, w przyszłości przedrukujemy na łamach naszego pisma.

P o wykładzie i podziękowaniu zań przystąpiono do wy­
borów. Przewodniczący dr. Maj zaproponował ocnowny wy- 
bd» ustępującego Komitetu,'co obecni przyjęli długotrwałymi o- 
kl&skami, będącemi nagrodą za uskutecznione prace. Niestety 
propozycja nie mogła być przyjęta ze względu na bezwarun- 
fcową konieczność usunięcia się kilku dotychczasowych człon­
ków  Komitetu.

Ostatecznie po dyskusji na Wniosek ks. prob. Rembka wy­
brano n o w y  Konrtet w następującym składzie: p. dr. Bischoff, 
ks. ,ćtys. Jaranowski, p. radca Jurek,, p. Kruszonowa, ks. prob. 
Łęga, p. red. Łydko, p. prof. L. Mierzejewska, p. insp. Ossow­
ski, ks, prof, Roskwitalski, p. Ruchniewiczowa, p. radca Sol- 
łraun, p. radca Wałęsa.

Dr. Mai, Zamykając walne zebranie dziękował dotychcza­
sowemu Komitetowi, a w szczególności ustępującemu jego pre 
zezowi ks. prob. DembkoWi, za dotychczasową pracę, życząc 
'iłowemu pomyślnych i owocnych wyników w< przyszłości.

W  Walnem zebraniu T. C. L. niestety wzięła udział tymo 
garstka członków, a' nie gros ich jak się tego spodziewać nale­
gało. Przyczyny tego stanu rzeczy należy szukać w atraucji 

miał Grudziądz w ub. środę, a z której t$r.atrakcji zamie- 
ścil**my We Wczorajszym numerze odpowiednie sprawozdanie,

Edia wiecu Chrzęść. Dem.
*aT 0 d  p. posła Krzywińskiego otrzymujemy następują­
ce .pismo •

Szanowną Redakcję proszę uprzejmie o gościn­
ność na łamach poczytnego Je j pisma w sprawie ^za­
czepki p. Statkiewicza, rzuconej na ostatnim, wiecu 
Curześeijańskiej Demokracji w Grudziądzu.

Według słów p. Statkiewicza miałem podpisać 
wniosek nagły Związku Ludowo-Narodowego, go­

dzący w prawa robotnika i zmierzający do obalenia. 
M  ustawy o 8 godzinnym dniu pracy, 
om Pozwałam sobie p. Statkiewiczowi odpowiedzieć,

.)  podobnego wniosku Związek 'Ludowo-Narodowy 
''-■y dotąd nie stawił 1 też nJe zamierza stawić;

2) nie mogłem więc takiego wniosku podpisać 
m  --Względnie poprzeć;
wi:;>.. 3) widocznie p. Statłdewlcz ma na myśli wniosek 

,ks. Lutosławskiego (druk nr. 444 z  dn. 1?. 4- 1923 r.) 
o zabezpieczeniu ciągłości pracy w Rzeczypospoli­
tej. Wniosek ten będący raczej na czasie, przeze 

; 1 fanie iest podpisany } nie ma nic wspólnego z S-godz. 
^  dniem i •acy. lecz jedynie ma uchronić tak spoieczeń- 
G; stwó jak i pfżsedewszystkiem robouiików przez 

uprzednio polubowne załatwienie spraw spornych.
Jestem  przekonany, że tylko zbyt pobieżne prze- 

,^glądajecie wniosku spowodować mogło p. Statkiewt- 
cza diO niefortunnego odezwania się na wiecu, a  by- 
'ajmniej nie posądzam go o złą woję.

, ■ Rroszę przyjąć wyrazy prawdziwego poważania 
I -  Krzywiński, poseł na Sejm.

Wiadomości bieżące.
| d 't e i i ' ( l a K : Sobota Wita i Modesta. Wschód słońca 
y.39 zaehóa 8.22 Wschód księżyca 5.44 zachód 0.31.

S t a n  w o jły  n a  W iś le  z  1 5 . 6 .  1 9 2 3 .
Kraków +  — , W arszaw 1 -1- 1,80, Toruń, -+. 1,48, Fordon 
-f- 1,44 Chełmno -i- 1,41, Grudziądz +• 1,74, Kor żebrak +  
1,81, P iekło + 1„23 T CZew +  1,49, Blnlage ł- 2,52 

Sofiiew eatłorst - f  2,70.
*

i.-- _ * *  SPROSTOWANIE. Czytając po prryięździe we
.wczorajszymi „Gjfosśie Pota/* uodziękowUnie p. żyborskicj, 
prezesowej Towarzystwa Czewronego Krzyża „za hojną ofia- 
rę i humanitarne posętpowanie" poczuwam się do s prostowa­
nia niezasłużonych pochwał. -

Nie ja , lecz zakłady „Drukarni Pomorskiej11 na czele któ­
rych stoję, złożyły 404 375 marek na potrzeby Czerwonego 
Krzyża, wychodząc z założenia poparcia instytucji tak zasłu­
żonej, a tak bardzo pomocy materialnej potrzebującej.

Obara taka nie zasługuje na żadne specjalne uwzględnie­
nia i komplimenty, gdyż należy do zwykłych obowiązków., 
które każdy obywatel-Polak, każda instytucja polska w mia­
rę możności czyni, pomnąc, że w. czasach wojny nasza armia 
potrzebuje pomocy, którą już za czasów pokoju przygotować 
należy.

. . .Dlatego, dziękując p. prezesowej za,, jej szczere chęci i 
pochwały, nie przyjmuję ich, a tylko śmiem wnieść prośbę 
do wszystkich, by ofiarne zabiegi czcigodnej prezesowej gru­
dziądzkiego Czerwonego Krzyża jakuajgorliwiej wspierali.

Adam P o s z w i ń s k i ,
' — * *  KEPERT GAR TEATRU M IEJSKIEGO. Pią­

tek 15. VI. Ptzćdstawłenfe popularne 50 proc. zniżki, po 
raz 12-ty „WIERNA KOCHANKA11

Sobota 16. VI, Przedstawienie zniżkowe po raz 4-tv 
„GOBELTN‘\ krotochwila w 3 aktach Jastrzębiec-Za- 
lewśkiego. .Bony ważne.

'Niedziela 17 VI. „G 03ELIN 11.
—* *  Z TEATRU M IEJSKIEGO. Dziś poraź 12-ty 

‘v,WIBRNA KOCHANKA11 która w sposób wprost 
niebywały zdobyła sobie sympatię najszerszych rzesz 
oubliczn. grudziądzkiej. I nic w tem dziwnego, gdyż ar­
tystyczne wfao-ry tej Sztoki i szczery, serdeczny patrio­
tyzm, wiejący z każdego słowa, zbudził we wszystkich 
sercach najdroższe nam echo ostatnich walk o  całość 
naszej Najjaśniejszej Rzeczypospolitej. Z tych też 
y-zględów inni wszyscy ęi, którzy dotychczas me wi- 
SzMi naszej „Wiernej Kochanki*1, pofinieszyć dzisiaj 

0o  teatru, tembardzfej, że będzie to przedstawienie, np-
m m  m  J

Jutro, t. j. w sobotę arcywesoła krotochwila „GO­
BELIN11, która od pierwszego przedstaw' »ttia dzięki 
swemu humorowi i świetnej grze artystów, budzi nie­
kłamany entuzjazm wśród publicz rości. Na każdem 
przedstawieniu sala bezustannie rozbrzmiewała niepo­
hamowanymi wybuchami śmiechu i burzą oklasków

W  niedzielę również ta przewyboma .krotochwila 
pozwoli najszerszej publiczności, która w dniu poprzed­
nim niema czasu, rozkoszować się beztroskim humorem 
i przezabawnemi sytuacjami „Gobelinu11. ■

W  poniedziałek dyrekcja przygotowuje przedsta­
wienie dffia wojska, na klóiem odegrany będzie poraź 
6-ty „Gobelin11.

— * *  CENA CHLEBA IŁfZIc, W  GoRE- Ja k , się dow. ce­
na chleba w ziosła od dnia dzisiejszego o 300 marek na bo­
chenku, który kosztuje obecnie 3 300 marek. Mąka pszenna 
podniosła się uf cenie ze 170 na 300 tysięcy marek* a mąka 
żytnia ze 115 na 130 tysięcy marek za centnai

W  związku z tem podskoczyła i ceoa bułki z 200 na 220 
marek.

Objaw podwyższenia cen za Chleb i mąkę nie jest tak za­
straszający, zważywszy, iż nawet przed wojną ceny zboża, 
mąW i ćhleb* podnosiły Się zwykle w czasie przednówka.

_ * *  WYKŁAD O W OJNIE CHEMICZNEJ. W  poniedzia 
łek dnia 18 czerwca przybywa do Grudziądza, p, pułkownik 
M a ł y s z k o  % W arszawy, współzałożyciel i wiceprezes Cen­
tralnego Komitetu Obrony Przeciwgazowej i wygłosi wieczo­
rem o godz'. 714 y  Bazarze ul, Moniuszki 8 wykład ,,Wojna 
chemiczna a obrona panstwa’Y Niech każdy poaąży wszyst­
kie towarzystwa, wszyscy obywatele i obywatelki są zapro­
szeni, bo sprawa nadzwyczaj ważna.

Oddział grudziądzki Komitetu Przeciwgazowego.
— * *  EGZAMIN DOJRZAŁOŚCI W  (PMNAZJUM KLA8Y- 

CZNEM W GRUDZIĄDZU odbył się dnia 11 i 12 bm. pod prze­
wodnictwem wizytatora p. F. Przyjemskiego. Do egzaminu 
dopuszczono 6 uczniów, tutejszego gimnazjum i 8 eksternistów 
(z tych 5 Niwnców,. Za dojrzałych uznano 6 uczniów publicz­
nych ? 4 eksternistów; 4 ekatemistów re.proborwano. Świade­
ctwo dońicłuści otrzymali uczniowie: 1. Cackowski Alfons,
2. Hoffmann Edmund, 3. Jaroszewski Zdzisław, 4. Kruszewski 
Józef, 5. Strśkiew icz Witold, 6. Wellmr.nn Edward

Eksternlśui. 1. Kiewert Herbert, 2: Klinkównt Magdalena.
3. M am alkow aid Alfons, 4. Raniecki Adam, porucznik W. P.

— EGZAMIN W STĘPN Y DLA KANDYDATÓW (TEK) 
KATOLICKICH I  EWANGELICKICH PRZY SEMINARIUM 
NAUCZ, z wykładowym językiem niemieck. odbędzie się w 
dniach 2-go* 3-go i 4-go lipca br. Zgłaszania należy nade­
słać dyrekcji Seminarium ul. Klasztorna nr/ 2 do 26-go bm. 
Do wniosła, o jca  mb opiekuna o przyjęcie dziecka ąta się 
dołączyć: 1, "retryfeę urodzenia i ofirztu, 2. m e4rr3Bę /odbytego 
drugiego szczepienia ospy, 3. dwudectwo odejócia za szkoły, 
do której ostatnio "C«ęszczał, 4. życiorys. Wyicsz'' dc«nei śe- 
minarjalne Jest bezpłatne. Zasługi jązym ną to i ntśzamożaym 
ucanfom 1 uczetiicom udfeiete się stypendia. Uczniowie za­
miejscowi mieszkają W internacie! i plącą ty k o  za utrzymanie 
czyli wikt.

- - * *  O C H R O N K A  Dl .A DZIECI PRZY ULICY TRYN- 
KO W EJ urządza w poińedziaf»k duła lP -g c  bm. Zwą co­
roczną WYCIECZKĘ do parku niTejsktóąo (leśniczówki).

W ymarsz dzieci % ochronki o godziitte 2-glej. W  uK'rodzit: 
n ajrozmaitsza niespodzianki, zabarwa, kon«a-t i przedstawie­
nie teatralne. Wstęp wolny. Goście mile widziani.

— * *  O n  PAN MIŁOSIERDZIA SW . WINCENTEGO A 
PATJLO otrzymujemy następujące pismo: W krótce, bo już w, 
miesiącu lipcu około óflO dzieci pai'aff naszej przystąpi pie-W- 
szy raz do stołu Pańskiego. Między tan i dziećmi jest około 
130 dzieci, których rodzice zupełnie nie są w, stanie dzieci przy­
odziać. Podjęłyśmy się jak po Sntw lata, także w tym roku, 
wyekwipowania tych najbiedniejszych maluczkich, żeby ęfcoć 
w tym najpt*knie}szym dniu życia swego nie odbijała ich su­
kienka zewnętrzna oó innych zamożniejszych dzieci. Podję­
łyśmy się i uważamy to za nasz święty obowiązek, ale po­
trzeba nam do tej akcji pieniędzy i jeszcze raz njeniędzy. Dla­
tego pukamy dó serc litościw ych,. do rodziców łych, Którzy 
wiedzą, co dziś znaczy dziecko przyodziać, o datki w  pienię- 

tózach lub materiałach. Dnia 24 arerw ca odbędzie się na ten 
cel za pozwoleiiient ks. Proboszcza kcjekta w kościcsach i 
przed kościofamńa prócz tego panie należące do konferencji 
podjęły się łaskawie zbierania.’ Niech nikt się nie uchyla od 
ofary na przyodziewek tria najbiedniejszych dzieci Grudzią­
dza. Jeżeli by ktoś miał rzeczy noszone, a nie hardtw ztiisz!- 
cZone, które w dófnu bez użytku leżą, prosimy prżysłać do 
kancelarii pa~af jalnej.

W szyscy, którzy dadzą, niech pewni będą, że czyn taki 
nie zostanie bez nagrody przed Bogiem.

Konf. Pań Mił. św. Wincentego a Paulo 
{—) M. R u c h n i e w i c z o W a  .przew.

— * *  W SPRAW IE 7AOUBH MA LEGITYM ACJI URZĘ­
DNICZYCH. Ostatnio wydane zostało zarządzenie w spra­
wie postępowania w wypadkach zagubienia legitymacji urzę­
dniczych.

Zgodnię z zarządzeniem o wypadku utraty Legitymacji wi­
nien zainteresowany funkcjonariusz państwowy niezwłocznie 
donieść na piśmie swej przełożonej władzy służbowej z dokła- 
dnetn wyszczególnieniem okoliczności, towarzyszących zagu­
bieniu legitymacji.

Odnośna zaś władza służbowa unieważniając/.gubioną le­
gitymację, winna niezwłocznie zawiadomić właściwą terytor­
ialnie dyrekcję kolejową i właściwy urząd policji państwowej; 
ponadto zaś władza wmna zażądać od funkcjonariusza umiesz­
czenia na własny koszt ogłoszenia zguby, w „Monitorze Pol- 
skim“ oraz we właściwym wojewódzkim dzienniku urzę­
dowym.

Przy zachowaniu powyższego postępowania można wydać 
funkcjonariuszowi nowa legitymację, opatrzoną nowym nume­
rem porządkowym ogólnej ćwidencji lcgitjunacji ifrzędniczycn.

- - * *  KIEDY MA SIE GRAĆ HYMN NARODOWY? Aby 
śejśle określić okoliczności, w których może być wykonany 
hymn narodowyj władze wojskowe mają wydać rozporządzenie 
szczegółowo omawiające tę sprawę. Mianowicie: orkiestry
Wojskowe będą wykonywały hymn narodowy dla powitania, 
przy uroczystych przyjęciach prezydenta Rzeczypospolitej, 
ministra spraw wojskowych, marszałka Polski, szefa sztabu 
generalnego, szefa administracji, inspektorów armji, gen.-in- 
spektorów, przedstawicieli państwi obcych. Dalej* hymn na­
rodowy ma być wyłamany przy odbieraniu raportu od oddzia­
łów! przeć rwy^^czi-gótaionyęl- powyżej dostojników! (z w yjąt­
kiem' przó<|staWici^^^ dekorowgjuu ot-.

dereni „Virfuti Alilttąri , yy szczególnych wypadkach, przewi­
dzianych w Specjalnych rozkazach Min. Spraw Wojsk.

-—* *  KAUCJE OD PODRÓŻNYCH DO NIEMIEC. Niemie­
cki konsulat generalny w Poznaniu podał do wiadomości, że 
pobieranie oi, obywateli polskich przy wystawianiu wizy na 
wyjazd dc Niemiec kaucji w wysokości 1 miljona marek, za- 
chodzi rylko w, tym ywpadku. gdy chodzi o spieszny wyjazd, 
a rdróży nie ma wymaganego pozwolenia wyjazdowego. J o  
niezgod- 3 z istotnym stanem rzeczy tlómaczenie konsulatu 
niemieckiego, nastąpiło .upiera teraz, gdy rząd poiski polecił 
Konsu’atom polskim .w, Niemczech pobierać taką samą kaucją 
Od wyjeżdżających obywateli niemieckich do Polski.

Pesdfa t o w a r z y s t w .

—(tt) ZEBRANIE TOWARZYSTWA KUPCÓW SAMO­
DZIELNYCH Odbędzie się w sobotę, dnia 16-go bm. Na po­
rządku dziennym: sprawozdanie zjazdu starogardzkiego, re­
ferat prezesa p. T. Marchlewskiego, sprawozdanie posła p. 
K r  z y .w jiń  s k i e g o  z przebiegu dotychczasowej akcji po­
litycznej stronnictw, narodowych oraz wpływu tejże na spra­
wy gospodarcze. Ponadto będą omawiane różne ważne spra­
wy bieżące. Wooec nader interesujących obrad należy spo­
dziewać się, że wszyscy członkowie pośpieszą jaknajttumniei 
na zebranie powyższ-., na które uprzejmie zapraszą

Zarząd.
— (rt) ZEBRANIE ORGANIZACYJNE PRYWATNYCH 

LODOWCÓW GOŁĘBI POCZTOWYCH. W  niedzielę dnia 
}7 czerwca 1923 n  o godz. 10 rano odbędzie się zebranie orga­
nizacyjne prywatnych hodowców gołębi pocztowiych w, Kosza­
rach „Bolesława Śmiałego11 ul. Chełmińska (ostatni przystanek 
tramy?.) w Sali wykładów Kompanii Telegr. Specjalnej Nr. 3„ 
mające na celu zawiązanie Towarzystwa Miłośników Hodowi* 
Gołębi Pocztowych, na które zapraszam wszystkich posiada­
czy gołębi miasta Grudziądza i okolicy.

Zebranie uprzedzi krótkie przemówienie fachowe o go}ę« 
Mach pocztowych, korzyściacn podczas ostatniej wojny, jakie 
przyniosły armjoin walczącym gołębie pocztowe, ich hodowli} 
wreszcie o zadaniu zorganizowanego Towarzystwa.

D -cą 3 p. W . Łączności 
(— ) M ! ą o z y ń s k i ,  pułkownik

—(rt) WALNE ZEBRANIE STOWARZYSZENIA 
URZĘDNIK. BUDOW Y E CMÓW W  GRUDZIĄDZU 
odbędzie się w sobotę dnia 30 czerwca \1923 r. o godz. 
8-mej wieczorem w Bazarze ul. Moniuszki. Porządek', 
obrad: 1. Sprawozdanie z czynności w r. 1922, 2. Spra­
wozdanie kasowe z roku 1922, 3. Udzielenie pokwito­
wania Zarządowi i Radzie Nadzorczej za rok 1922. 4. 
W ybór 2  członków Zarządu i 2  członków Rady Nad­
zorczej, 5. Wolne wnioski-

Rachunek i bilans wyłożony w domu kasjera p, W ojf 
łąckiego, ul. Kilińskiego 3.

Z ^omorza.
- - * *  GRUPA pod Grudziądzem. (Uroczystość zaprzysię­

żenia rezerwistów!), Z  Grupy otrzymujemy spóźnioną trochę) 
korespondencję o odbytej tam uroczystości zaprzysiężenia re­
zerwistów,- 15 dywizji roczników 1896 i 1897, którzy otrzy. 
mali odroczenie. Uroczystość, która odbyła się .w niedzielę 
dnia 10 bm. o godz, 9tej -ano na placu ćwiczeń, poprzedziła 
msza ŚW. połowa, celebrowana przez kapelana dyw. majr, 
Markowskiego, który zarazem stosownem przemówieniem, 
wskazał na doniosłość przysięgi. Po przemówienia pułkowmką 
Tabaczyńskieso, dowódcy 61 p. p. odbył się akt zaprzysię­
żenia, poczem wszystkie pułki między innemi i 62 p. p. TOkp.- 
z Bydgoszczy ze swoimi sztandarami kolejno przedefilowali 
przed pułkownikiem Tabaczyńskirn oraz gronem oficerów.

Defilada odbyła się w . jaknajlepszym porządku. Żo Kler;; 
Stary, dobrze wyszkolony robił nadzwyczaj dobre wraże­
nie. Z Cgoi załych od słońca ich twarzy wyczytać można by­
ło gotowość do boju.

Męskością i dziarskością swą wykazywali, ż e ' w  razie' 
pottzeby w każdej chwili gotowi są znowu na ołtarzu Ojczy­
zny złożyć swój największy dar swoją największą ofiarą w! 
postaci krwi i życia, jaką składali przy powstaniu Państw?, 
Polskiego,

Ćwiczenia z powoau skrócenia ich, postępują w szyb— 
kiem tempie, i są już na ukończeniu. W  tych dniach odbę­
dą się ćwiczenia całej 15 dywizji z ostrem strzelaniem, po 
których prawdopodobnie rezerwiści będą zwolnieni. Jak się ' 
dowiadujemy, 62 p. p. W. przyjechać ma z powrotem do j 5yd- 
goszczy dnia 15 bm. i w dniu 16 bm. rezerwiści mają być 
zwolnieni.

—* *  RADŻYN. (Przedstawienie amatorskie grudziądzkich 
ttrzęanlKÓw skarbowych). W sobotę 16 bm. Kółko amator­
skie, które się zawiązało w Grudziądzu z inicjat; w j urzędni­
ków skarbowych (Fom. Izby Skarbowej); odwiedzi miasteczko 
Radzyń, gdzie w saii p. Niedzielskiego odegra 2 aktową ko­
medie Korzeniowskiego p. t. „Majster i czeladnik’1 oraz jednp- 
aktową operetkę p. t. wSłowiczek“. Obie sztuki odegrało Kół­
ko ubiegłej soboty z wielkiem powodzeniem na wieczorku u- 
rzędników Skarbowych w Grudziądzu. —  Początek o godz. 
8-mej wieczorem. B ilety 'nabyć można wcześniej u p. Niedziel­
skiego (Strzelnica w Radzynie).

Mamy nadzieję, że obywatelstwo radzyńskie poprze akcję 
urzędników, gdyż amatorzy, których grę mieliśmy sposobność 
obserwować w ub. sobotę, dają zupełną gwarancję, że przed­
stawienie stać będzie na odpowiedniej wyżynie teatrów ama­
torskich.

Po przedstawieniu tańce ! zaoawa z rozmaitemi niespo­
dziankami.

— 1* *  CHEŁMŻA. -Przed „Zlotem Sokołów/1) Sokół Po­
morski sposob' się do ogólnego zlotu, który ma nastąpić 29 I 
30 czerwca, oraz 1 lipca w. Chełmży. Do komitetu honoro­
wego tego zlotu należą p. wojewoda, inspektor III armji gen. 
Skierski, komenderujący okręgu pomorskiego generał La­
to ur, starosta Czarliński oraz burmistrz p. Kurzetkowski.

' Na czele komitetu wykonawczego stoi p. dr. W yszkow­
ski. Komitet w^rdał już odezwę w której KhzyWa cło jaknaj- 
w.iększego. poparcia tego zlotu i do jaknajwlększego poparcia 
tego zlotu i do najwspanialszego przyjęcia drużyny sokolskiej, 
która st?wi się na ten zlot niewątpliwie jaknajliczniej.

- - * *  TORUŃ (Z ruchu wycieczkowego.) W ub- wto­
rek bawiły w Toruniu Wycdeczlc^' z Radomia (80 uczenie i cia­
ło profesorskie gimn. filelogtczłY). Wycieczka zwiedziła pod 

, przewodnictw ejn prezesa oddziału loruńskegc. -JS To w* Krat 
jpzgąwczegp naiwaimeisźe żabyjki TorunP. \VL kotolei* N.'
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P. Marji udzielał objaśnień ks, prob. Wysiński. W  .nocy wy­
cieczka udała się w dalszą drogę do Gdańska.

(Aresztowanie włamywacza.) W  ostatnich dniach are­
sztowano w Toruniu pewnego osobnika, podającego się za o- 
bywatela W. M. Gdańska, należącego do pewnej grupy zło­
dziejskiej włamywaczy,, grasujących na terenie Pomorza. 0 -  
sobnik ten był w posiadaniu Większej ilości odzieży i bielizny 
które to przedmioty chciałi-wywieść do Włocławka. — Pod­
czas indagacji w Eksp. śledczej zeznał on, że już kilka razy 
udało rhu się wywieść skradzione rzeczy do Włocławka i 
Łodzi i sprzedać nieznajomym mu paserom, a kradzieży do­
konywał na Pomorzu -wspólnie z meznanemi mu osobnikami,

—* *  jłsR01l)Nt(Ja . (Zabawa Hallerczyków z Grudziądz#!. 
Baczność obywatele miasta Brodnicy i Okolicy! W  niedzie­
lę dnia 17-go czerwca .urządza Placówka Związku Hallerczy­
ków z Grudziądza „Wielka Zabawę Ludową" na sali „Domu 
Katolickiego" przy ulicy Przykop z następującym programem: 
Przedstawienie amatorskie, dramat w 3 aktach, od godziny 
6-tej po południu i zabawa od godziny 9-tej wieczorem. Po- 
zatem wiele niespodzianek i urozmaieeń. Mamy nadzieję, że 
Szan. Publiczność tamtejszej okolicy pospieszy chętnie i cele 
dzielnych Hallerczyków poprze.

—* *  TCZEW . (Z pobytu min. Łopuszańskiego). W  nie­
dzielę, dnia 10 bm. bawił w Tczewie, minister robót publicz­
nych p. Łopuszański. Przybywszy statkiem „Kościuszko" z 
W arszawy, w obecności generalnego- dyrektora rzek żaglo 
iwych p. Ingardena, dyrektora pierwszego okręgu p. Borna i 
innych członkówj ministerstwa, dostojny gość zwiedził dolną 
W isłę, zabudowania Zarządu rzeki W isły i port zimowy w 
fTc-zewie.

Naczelnik tutejszego Zarządu rzeki p. inżynier Koenig 
Udzielał szczegółowych informacji pokazując wszelkie urzą­
dzenia dotyczące Zarządu i miasta. Pan Minister w otoczeniu 
grona Panów .i gości zwiedził również kościół farny i był o- 
bocuynj ną nieszporach.

Z całej Polski.
—* *  BYDGOSZCZ. (Oszustwa pocztowe). Izba obra­

chunkowa Min. Poczt i Telegrafów, natrafiła w Bygoszczy na 
Szereg oszustw, polegającyh na tem. że w rozmaitych urzę­
dach pocztowych podnoszono znaczne sumy na sfałszowane 
przekazy pocztowe.- Straty  skarbu wynoszą dziesiątki milio­
nów. Fałszywe przekazy były nadawane w Warszawie, Ło­
dzi, Płońsku,: Tczewie i Katowicach.

— **  POZNAŃ. (Narzeczona morderczynią). O sensa­
cyjnym wypadku zamordowania narzeczonego pi zez narzs^p 
czoną, o którym podaliśmy ostatnio krótką wzmiankę w tern 
miejscu, podajemy dziś bliższe szczegóły. W sobotę vr nocy 
mianowicie para narzeczonych 27-letni Wincenty Marciniak 
z zawodu, sz-oler i 30-letnia Lotte Schulte bawili się ochoczo 
w pląsach w, sali Ogrodu Zoologicznego. O godzinie 2 ii pół 
narzeczeni opuścili salę, ażeby pójść do domu. W pobliżu 
żelaznych wrót zwierzyńca doszło między nimi do ostrej 
sprzeczki, w ciągu której narzeczona ugodziła swojego wy­
branego nożem w piersi. Konającego Marciniaka przewiezio­
no do szpitala, gdzie po godzinie zmarł.

Zabójczynię arfesztowano. Przyznała się zbrodni, Uóma- 
cząc się tem, że narzeczony źle się z nią obchodził, twierdziła 
nawet, że przez dłuższy czas ona żywiła go i odziewała. Mor­
derczyni. której mąż przebywa we Francji, oczekiwała pręd­
kiego. z nim, rozwodu, chcąc wyjść za Marciniaka, którego u- 
.ważała za swego narzeczonego. Narzeczeni utrzymywali od 
'dłuższego czasu bliższe stosunki. Rodzice zabitego w zezna­
niach przedstawiają go jako bardzo dobrego i pracowitego 
młodzieńca, który zarabia jako szofer tyle, że nie potrzebo­
w ał być na łasce Schultowej.

Z całego -świata.
—* *  BERLIN. (Epidemia wścieklizny-). -Berlin posiada 

300000 zarejestrowanych psów. Skutkiem takiej masy psów 
nastąpi! tam wzrost zachorowań na wściekliznę. Obecnie w 
berlińskim instytucie chorób zaraźliwych znajduje się pod ob­
serwacją 107 osób, podejrzanych o pokąsanie przez psy wście 
kłe, W obec tego wprowadzono tam z powrotem przymus za­
kładania psom kagańców, znesionych w roku 1911.

— * *  WIEDEŃ. (Fałszerze polskich banknotów przed 
sądem). W yrok w procesie o fałszowanie marek polskich 
Zapadł dnia 11 bm. wieczorem. Moritz Tisrnan i Józef Silber- 
Stein skazani zostali po 4 lata więztónia, Abrahamowicz na 
3  lata ciężkiego więzienia i wydalenie z granic Austrii, Teo­
dor Koltz- ł Domański zostali uwiolneni.

ąm IEN S. (W ąż w drutach kolczastych). Z Amiens 
Wie Francji donoszą, że robotnicy zajęci usuwaniem drutów, 
kolczastych w jednej z miejscowości prowincjonalnych natra­
fili ńa śpiącego wśród drutów' węża, mającego długości 2 mtr. 
55 ctm.' Zbudzony wąż rzucił się na nich z wściekłością, tak, 
że robotnicy musieli z nim walczyć. Udało im się ,W:ęża po­
konać. Jak  się Zdaje, wąż ten należy do jednego z przejezd- 
Eyełi cyrków.

— RI O DE JANEIRO- (Atak wieloryba na okręt). 
Okręt [Włoski, płynący do Rio de Janeiro, zo-stał ■ zaatakowany 
przez olbrzymiego wieloryba, długości 15 metrów.

- J * *  D ETROIT, (Ukarany flirt amerykańskiej Folki). 
Sąd w- Detroit skazał młodą Polkę, pannę Lewandowską na 
'6 miesięcy domu poprawy, ponieważ obiecywała kilku mło­
dzieńcom Swoją rękę i wyłudzała od nich pieniądze. Było to 
Zajęcie; i przyjemne I korzystne. Jeuną z jej ofiar okazał się 

rykaJsM  detektyw, k*óry ją potem zaskarżył do sądu i
zlikwidował.

Rozmaitości.
X  Piramidy na Oceanie Spokojnym Na wyspie 

Marietta, ra  zacLćd od Meksyku w gąszczu dziewicze­
go lasu, O'dk”vto szereg małych piramid i wiele rzeźb ka- 
mtumycłi. Wszystko to było silnie oD-rośnięte pnącza­
mi. komisja meksykańskich archeologów udała się za­
raz na wyspę dla studiów.

! ć Monumentalne dzieło o wojn5e światowej, Z W a­
szyngtonu donoszą, że oddział dla historji i gospodar­
stw a społecznego Instytutu Camegie‘go, * przygotwujc 
(dzieło monumentalne, poświęcone, wojnie światowej. 
Ogólne kierownictwo przy .wydaniu tego dzieła, które

będzie liczyło 150 tomów, objął znany amerykański hi­
storyk J . P . Sh-otwełl, profesor Uniwersytetu Columbię 
Szereg uczonych historyków, eko-nomisfów, przemy­
słowców i mężów stanu przedstawi w pracach oddziel­
nych ekonomiczne i kulturalne skutki wojny światowej 
wę wszystkich państwach — z wyjątkiem Stanów Zjed­
noczonych, które wzięły w tej wojnie udział. Olbrzy­
mie to dzieło nie będzie się zajmowało stroną polityczną 
wojny światowej, ani też nie będzie uprawiało jakiejś 
propagandy.. Zajmować się bowiem będzie jedynie py­
taniem: Jakie skutki miała wojna światowa dla cywili­
zacji europejskiej w tym stanie, w jakim istniała przed 
ro-Kiem 1914? Pierwszych 10 tomów, poświęconych W. 
Brytanji, już się ukazało na półkach księgarskich .w Ame­
ryce.
c- t m m  sa ro n  - fa B M O P  j m h b  l - j .  i t ł  

; H E E C l A i A .
#  KINO „KO RSO " wyświetla od wczoraj począwszy 

amerykański dramat sensacyjny p. t .: , , K o o i e t y  i s ę p y " ,  
który wzbudza wielkie zainteresowanie wśród widzów. Zna- 
czenię tego dzieła wychodzi poza zwykłe ramy sensacji.

KINO „APOLLO" wyświetla o-d dziś (piątek) po 
raz ostatni 4 i 5 serję „Robinsona Kruzoe"- Od jutra wy­
tworna komedia skandynawska „Broń niewieścia".

=£= DYPLOMOWANY INSTRUKTOR I MECHANIK, SP E ­
CJALISTA MASZYN DO PISANIA o ukończonych studjach 
zawodowych amerykańskich, właściciel, pracowni mecnanicz- 
nej „Rekord" w Piotrkowie, filia Leszno, (Poznańskie), p. 
Władysław G ą t k o w- s k i zjechał na czas krótki do Gru­
dziądza. Jak  świadczą złożone u nas w Redakcji każdemu do 
przeglądu', '.'i świadectwa i listy pochwalne wszelkich władz, 
instytucji i przedsiębiorstw prawie z całej Polski, oraz ja^ 
mieliśmy możność obserwowania w dniu dzisiejszym jego 
pracy .u nas , na miejscy, w biurach Redakcji, p. Gutkowski w 
przeciągu minut 20, maszynę naszą systemu „Mercedes",-grun-. 
townie rozmontował, odczyścił, wyregulował i złożył. Poza- 
tem udzielił naszym stenotypistom  jeszcze nigdzie nie prak­
tykowanych a nadzwyczaj korzystnych wskazówek instruk­
torskich.

Zdaniem naszem p. Gątkowski wraz z swym fach. per­
sonelem zdaje się być pierwszym w kraju, bezkonkurencyj­
nym rekordzistą w swym zawodzie, wobec czego możemy 
go polecić szczerzę wszystkim interesowanym posiadaczom 
maszyn do pisania oraz instytucjom.

Sprawy spałecziro-guspoilarcze.
— POMORSKA SPÓŁKA AKCYJNA „TKANINA" W

GRUDZIĄDZU podwyższa mocą uenwały walnego zebrania 
z dnia 19-go lutego 1923 r. swój dotychczasowy kapitał. o 
160 000 000 marek polskich przez wydanie akcji FV emisji, 
serii A w sztukach po 50 000 marek — nominalnie 1000 za
1 2b0 — i serji B  (uprzywilejowane) w sztukach po 1 OOu i 
1U 000 marek, nominalnie 1 000 za 1 300. Emisja zatwierdzona 
przez ministerstwo skarbu w dniu 6-go kwietnia 1923 r.

Na dotychczasowych akcjonariuszy I—III emisji, przypa­
dają na jedną starą akcję 3 nowe akcje Serji A, i na 5 akcji 
I—III emisji jedną akcję serji B  po kursie jak wyżej. Akcje 
uprzywilejowane przypadają tylko posiadaczom I, II i III 
emisji.

Dotychczasowi akcjonariusze winni wykupić nową emi­
sję do 30-g.o czerwca 1923 roku, wi razie niew^kuoienia w po­
wyższym czasie, tracą prawo dokupu, pozostałemi zaś akcja­
mi rozporządza Rada Nadzorcza. Akcje wykupione do 30-go 
czerwca 1923 r. biorą udział w, zyskach od I-go stycznia 1923 
1’oku. N

Przy tej sposobności warto zaznaczyć, że spółka „Tka­
nina" została w roku 1921 z kapitałem 6 milionów marek za­
łożona, w roku 1922 został kapitał do 50 miljonówi podwyż­
szony; w tymże roku otworzyła spółka filję w Gdańsku. Cer,- 
h*ala zaś pozostała nadał w Grudziądzu. Rozwój spółki po­
dług ostatnich sprawozdań jest bardzo pomyślny, spółka pro­
wadzi wyroby- z-pokrewnionej fabryki „Spółki Akcyjnej „Tka­
nina", Łódź", takie WYroby bielskie, oprócz tego wyroby je ­
dnej z najlepszych fabryk towarów ba'wełnianych braci Cze- 
czowiczka „ndrychówl, które Z powodu swej dobroci nie tylko 
w kraju, lecz i za granicą są bardzo rozpowszechnione.

Spółka nawiązała również kontakt''Ą .„Lotw ^ i Estonją, 
szczególnie zaś na wyroby bawełniane, wyżePpKytińetńcmej 
fabryki.

T A R G I  —  W Y S T A W Y ;
— Podwyżka opłat na F I  Targach Wschodnich. Z powo- 

ogromnego wzrostu tak kosztów budowy i materiału, jak i. 
wszystkich innych wydatków organizacyjnych. Komitet W y­
konawczy Targów Wschodnich postanowił rodwyższyć do­
tychczasowe stawki na miejsca wystawowe o 100 procent dla 
wystawców, zgłaszających się do udziału w III Targach 
Wschodnich począwszy od dnia 25-go maja br.

B U D O W N I C T W O .
—  Postępy odbudowy. Z sprawcza unia generalnej dy­

rekcji odbudowy Min. Rob. 0 ubl. wynika, że od początku ak­
cji odbudowy do końca 1922 roku odbudowano 881660 znisz­
czonych budynków .co stanowi 52,7 procent ilości ogólnych.. 
zniszczeń.

P o 1 stycznia 1923 roku pozostało jeszcze do odbudowy; 
budynków mieszkalnych 227 038, gospodarczych £58 333, szkół
2 575, kościołów) 1043, budynków użyteczności publicznej 919, 
razem 789 908.

Procentowo (do zniszczeń) postępy odbudowy w poszcze­
gólnych województwach sa następujące:

W  województwie łódzkiem 91, 3 procent,
, ,  „ , krakow&kiem 80,2 procent,
„ „ kleleckiem 73,6 procent,
„ ' „ Iwowskiem 72,0 procent,
„ ,, w ar sza V. skiern 68,0 procent,

„ lubelskiem 55,0 procent,
„ „ wołyńskiem 55,0 procent,
„ „ stanisławowsidem 50,7 proce jjł,
„ „ tarnopolskiem 49,d procent.
„  ,  białołockiem 48,3 pirócent,
„ „ nowogródzkieto 47,6 procent,
„ „ poleskfem 22.3 procent,
B3 ziemi ^ le ń d d ę j 44,0 prpdcatj

K O M U N I K A C J A .
— Przewozy wagonami kolejowym- Na międzymi­

nisterialnej konferencji odbytej w Ministerstwie Kolei ®  
sp ra w i przydziału wagonów, skonstatowano, że zapo­
trzebowanie na wagony w ciągu maja, czerwca i pierw­
szej połowy lipca znacznie się zmniejsza. Czas ten w y­
korzystać ma wojskowość, celem przewozu dla wojska 
drzewa i węgla, gdyż w normalnych warunkach odczu­
wa się największy, brak t. zw węglarek,

— Komunikacja now<‘eirzna Warszawa-Krafców rozpocz­
nie się wi dniu 16-go bm. z ramienia „Aerolloydu".

—  Nowe parowozy. W arszawska spółka .akcyjna bu Co- 
wy parowozów zawarła z rządem dodatkowy kontrakt, któ­
ry przyśpiesza o 1 i pół roku dostawę nowych parowozowi, 
tak, że już 10 parowozów zamiast na koniec 1924 roku ma być 
gotowych w ciągu toku bieżącego. Pozwem fabryka pracuje 
nad remontem uszkodzonych parowozów. Do ]-go marca br. 
wypuściła 141 naprawionych parowozów.

— Kapitał prywatny a polskie koleje państwowe. Mini­
sterstwu kolei no*! się z zamiarami udzielenia prywatnemu 
kapitałowi koncesji tu budowę następujących trzech linji ko­
lejowych: 1, Zagłębie Dąbrowskie—Częstochowa— ZduńsKa
Wola. Lin ja  ta przebiegała by n^przestizeni 165 km. 2. Her­
by—Wieluń—Wieruszów. Długość 10<ł kito. 3. Zagłębie Dą­
browskie—Warszawa. Na przestrzeni 290 kim. Budowa 
dwóch pierwszych linji ma rozpocząć się jeszcze w roku bie­
żącym, trzecia linia kolejowa ma być ukończona najpóźniej 
w, 1927 roku.

S P R A W Y  P I E ^ J Ę Ż U E
— Towary kolpujalre i artykuły opłacane w złotych 

polskich. Na zebraniu warszawskich hurtowników ko­
lonialnych'uchwalono, że jedynem wyjściem z obecnego 
chaosu walutowego jest ustalenie cen towarów kolon­
ialnych nabywanych'za obce waluty w złotycn polskich,

Wa rszawscy drogiśc, zgłosili do Kom. Rządu prośbę 
o zatwierdzenie im prawa kalkulowania swych cenników 
na artykuły aptekarskie, zamieszczone w obowiązu­
jącym ich cenniku w z lutych polskich. Wniosek  ̂ swój 
motywowali niedajacyrr się uregulować i przewidzieć ru­
chomym stanem walut obcych, co naraża ich na kolo­
salne straty.

Ck O.
 Świadectwa pochodzenia. Z (feiem 10-go bm. o-

statecznie weszło w życie rozporządzenie Departamentu 
Ceł Ministerstwa Skarbu, na mocy którego wszystkie 
towary przywożone do Polski, korzystające na podsta­
wie odnośnych umów handlowych ze zniżek konwencyj­
nych, powinny być zaopatrzone w świadectwa pocho­
dzenia i wizy według ustalonego urzędowegt wzoru. Na 
przyszłość więc świadectwa pochodzenia, nie odpowia­
dające , ustalonemu wzorowi, uwzględniane nie będą.

— Opłaty celne Na mocy rozporządzenia Ministrów 
Skarbu oraz 'Przemysłu i Handlu od wszelkich przesyłek 
towarowych, przywożonych do obszaru celnego Rze­
czypospolitej polskiej, lub też wywożonych z tego ob­
szaru, pobiera się przy ostatecznej odprawie opłatę ma­
nipulacyjną w następującej wysokości:

a) od towarów przywożonych podlegających opłacie 
celnej — 5 proc., od cła łącznie z przypadającą dopiatą 
do cła (agiem), najmniej jednak luOO mk od każdej prze­
syłki.

b) od towarów przywożonych wolnych od cła  —  1 
rok- od 1 kl. wagi surowej, najmniej jednak 1000 mk od 
każdej przesyłki*

c) od towarów wywożonych —  0,5 mk. od 1 klg. wa­
gi surowej, najmniej jednak 1000 mk od każdej prze­
syłki.

Od towarów wywożonych z powrotem zagranice po 
uskutecznieniu odprawy celnej przy wozow ej pobiera się 
opłatę manipulacyjną według norm przewozowych o- 
raz za manipulację wywozową według norm ustalonych 
dla towarów wywozowych.

, Od towarów wywożonych z powrotem zagrani ,v* 
bez uskutecznienia odprawy przywozowej pobiera się 
opłatę manipulacyjną tylko według normy wywozowej.

Niektóre towary -wolne są przy przewozie i wywo­
zie od opłaty manipulacyjnej jak np. węgiel źi^we"pta­
ctwo, ryby świeże, towary tranzytowe itd.

Od przesyłek pocztowych, p olegających  opłacie 
"  ''Celnej, pobiera Się opłatę manipulacyjną w  wysokości 5 

proc.'od sumy cła łącznie z przypadającą dopłatą do cła 
(agiem), najmniej jednak 1000 ink- od każdej paozki. 
Przesyłki poecłowe wolne od cła s° wolne również od 
opłaty manipulacyjnej-

■JRC A.
— Drabinka podwyższenia een czarnych diamentów. Do­

tychczasowe ceny. węgla górnośląsidego .w  handliTltortownyto 
za 1 tonnę czyli źa 1 0Ó0 kilo: On 1 lipca 19Z2 r. 1 marek 
niem., I sierpnia 1 995, marek nlem., 1 września 4 490 ip arek  
niem., 1 października 6115 marek niem., 1 listopada 13 ‘ 
marek niem., 16 listopada 23 710 marek niem., 1 grudnia 3 1 15U'V- 
marek niem., —  8 stycznia 1923 r. — 41 50Ó marek niem. 17 
stycznia 54 380 marek niem. 1 lutego 100 835 marek ni$n.,
•5 lutego 145 230 marek niemieckich, 10 marca 252 301 marek 
polskich. 1 maja 235 700 marek polskich.
Ceny te obowiązywały na Górnym Śląsku loko kopamla, a 
więc bez kosztów przewozu.

— Szalony wzrost drożyzny w Niemczach. Bezu­
stanna deprecjacja marki niemieckiej spowodowała 
szczególnie w drugiej połowie maja ogromną zwyżkę 
cen we wszystkich dziedzinach towarowych. Według 
obliczenia urzędu statystycznego Rzeszy ceny w handlu 
hurtowym pocmiosły się do 312 punktów w  przeciągu 
kwietnia na 8170 czyli o 56,6 proc. w ciągu miesiącu 
maja. Kurs dolar i w tym czasie podniósł się o 94,4 proc, 
a cena towarów inpoAowanych podniosła- się o 82,2 
proc- db 5 czerwca. Kurs dolara podskoczy'' c  dalsze 
37,2, ceny zaś towarów blisko o 25 proc.

Drukarnia Pomorska Tow» Akc. Grudziądz, 
Redaktor odposiedzialn*/ Boiesiaw Palędzkt.



_ W  rejestrze handlowym dział B  pod nr. 76 
Zapisano dziś Przemysł Drzewny „fstrug“ Spółka 
A kcyjna w_ Zakupanem Oddział w Grudziądzu. 
Prowadzenie fabryki w zakresie przemysłn drze™ 
w Bgo a — ięc fabryk mebli, drzewnych marar- 
ja łów  budowlanych, drewnianych narzędzi, oraz 
części naszyn przyborów sportowych oraz galan­
terii drzewnej, prowadzenie tartaków i wszelkich 
gałęzi przemysłu stolarskiego, meblarskiego sto­
larstwa artystycznego, oraz przemysłów pomoc­
niczych, ja k  - to tapięrstwa i architektury wnętrz 
mieszkalnych, ja k  .ównież prow adzenie hau Ilu 
produktami swego wyrobu i artykułami wcho­
dzącymi w zakres powyżej wyszczególnionej 
produkcji. Kapitał zakładowy wynosi 30000OPO 
marek. Wysokość pojedynczych akcji i jakość; 
Kapitał akcyjny rozpada się ns 3Ó000' sztuk 
akeji wartości nominalnej ro lOOO marek pol­
skich. Z tej liczby 6000 akcji je s t  imiennych 
i mnsi pozostać własnością obywateli Paós.wa 
Polskiego, zaś 24000 akcji opiewa na okazicie­
la. Każdorazowo zatem 2C°/o akcji ma być 
imiennych a 80%  na okaziciela. Spółka może 
wydawać akcje zbiorowa po 10 sztuk w jednym 
papierze. Cały kapiti akcyjny został w gotówce 
i  całości wpłacony. Pos adame 5 ak cji imien­
nych lub na okaziciela da ja na w dnem zgroma­
dzenie prawo do 1-go głosu. Członkami za­
rządu gą: [5522

1) P-ezef Rady Zawiadowczej Dr. Wacław 
Kraszewski, lekarz w Zakopanem, 2) Wicepre' 
zez Rady Zawiadowczej Dr. Rudolf Bereś se­
kretarz Izby Hau iłowej i Przemysłowe! w K ra­
kowie ul. Długa L. i ,  3) Wiceprezes Rady Za- 
wiauowczej Dr. btefan Góra notarjusz dawniej 
w Suchej obeenie w Zakopanem, 4) Członek 
Rady Zawiadowczej Dr. Stanisław Adamski ad­
wokat w No » jm  Targu, 51 Członem Rad/ Za- 
wadowczej Zygmunt Biezeński, dyrektór Zie­
miańskiego Banku Kredytowego filji w- Krako­
wie ul. Sławkowska 1 , 6) Członek Rady Zawia- 
dovłC*ej Artur Cichocki przemysłowiec dawnej 
w Krakowie ul. św. Anny 4, obeenie n/e W ie­
dniu III  Maxergaso"i L  30, 7) Członek Rudy 
ZawiadowcZoj Ja n  Kow alski przemysłowiec 
Krrkowie ul. Lubomirslr Ja xj. 13, 8) Członek 
Rady Zawiadowoznl Józef Kwaśniewr-ki naczel­
ny dyrekortor Snółki Akcyjnej n Grudziądzu, 
8) Członek P~dy Za yiaJowczej Leon Mako 
wiecki właściciel realnofci w Zakopanem uk 
Zai royskiego, 10) Członek Rady Zawiadowczej 
Władysław Rudkowski, Dyrekt -r budowy spół­
ki drzewnej w Krak-wie, 11) Członek Rady 
Zawiadowczej Włodzimierz Tyszkiewicz prze 
mysłowiec i właściciel dóbr w Kri. to’ de, 12) 
Członek Rady Zawiadowczej Jan  Wróblewski 
dyrektor Banku w Za ropanem ul. Chrameówki. 
Prokurenci 1) Otton UUroann w Zakopanem ul, 
Kości elska, 2) Gustaw Schorib«ck w Gruddądau.

Stosunki prawne spółki Towarzystwo Ak­
cyjne; a) dzień zawarcia kontraktu spółki 
zatwierdzenia: Założenie spółki zezwolono a
statut *atwiordzono rozporządzeniem Minirtnr- 
stwa Skarbu cr-.z przemysłu i  handlu z daty 
Warszawa 30 kwietnia 1921 roku. Założyciel­
skie Walne Zgromadzenie odbyte w  Zakon-nem 
dnia 26 czerwca i9 2 l r. b) Czas trwania spół­
k i: nieograniczony. c> Zastępowanie i podpisy­
wanie firm y. Rada Zawiadowcza składa się 
najmniej 's siedmiu a najwyżej piętnastu człon­
ków. Na pierwszy okres" ur iędowy wybrano 
R aJę,Z aviado- ezą, składająca się z 12 człon­
ków, a Rada Zawiadowcza ustanowiła eonadtó 
dwóch prokurzystew nie nadając jednak żadne­
mu z nich praw § 4 lit. e. itatutu.

Podpuy iranie f  rm y: Pirnię podpisują dwaj 
członkowie R ad y hawiadowczoj lub jeden czło­
nek Rady Zuwiadowczej i jeden prokui-żysta 
w ton sposób, że pod wyciśnięta wypUaną lub 
wydrukowaną osnową brimieni i firmy położą 
swa podpisy, dwaj członkowie R ady żawia- 
dowczej lub też jeden członek Rsdy Zrwia- 
dowczej i  jeden prokurzysta, ten ostatni przy 
położeniu znaku wykazującego prokurę. Inne 
§ 4. statutu przewidziane zastępstw? na razie mo 
zachodzą, statutowy (na razie nieaktualny) 
sposób zastępowania firmy; je s t ; Birma .spółki 
podpisywana bęazm poa pieczątką «półui prz«z
a) dwóch członkow Rady Zawiadowczej lub
b) ednego członka Rady Zawiadowczej łącznie 
z jeanym  z dyrektorów lub wicedew '/torów, 
albo łącznie z jednym z prokurentów lub c) 

dwóch dyrektorów lub Wicedyrektorów d) lub 
jednego dyrektora albo wicedyrektora łącznie z 
jednym z prokurentów, e) albo wreszcie przez 
dwóch prokurentów o ile przynajmniej jeden z 
nich został do tego specu lnie --powr.żniony pr~sz 
Radę Zaw-adowczą f) ąlbg przez pełnomocnika 
umocowanego przez Radę Zawiadowczą, (§ 4 
statutu. Dyrekcja (na sazie nieaktualna)* Rada 
Zawiadowcza może zamianować jednego lub więcej 
dyrektorów i ich zastępców którzy nie narub-ia- 
ją c  postanowień art. 234 anstr. kod. handl. spra 
wują mteres spółki i zastępują ją  w zakrep'e 
pel-iomocnictw udzielonych mu przez Sad ę  
Nadzorczą (§ 333 statutu) g) ogłos/ghia nastę­
pują przuz Radę Zawiadowcza»-Moi..torze ltel- 
skiro w  Warszawie oraz / Krakowskim , Czasie'1.

Grudziądz,. 4ara  źhTma] a , 1923 /r.
8  % -c  1 ' e w i a t e w y .

w każdej ilości i [5504

płacimy wysol-ic i eny

t a  Sulkowski i M ieczysław la t a ń
T o r u ń

ulica Sukiennicza 12. Telefon nr, 805.

I I  a c z n o s ć : B a e z u o s
Każdą większą i mniejszą ilość

1PF“ io laza
każdego rodzaju jako i 

szyny, żelazo lane i kute, metr ie, szmaty, 
papier 1 szkło kupuje i płaci cen/ na i wyższe.

K"BATEK, drudziądz
8312 Plac 23 Stycznu. Teiełoh 92.

P o s z u k u j ę od zaraz lub 1-go lipca rb do 
mego nandlu towarów kolonialnych;

ł. B n c k a i l t e r a
dzielnego, stanzego, statecznego, energicznego 
ozłe -rieka, władającego jęz ykiem polskim i  nie­
mieckim w słowie i piśmie, dobrego biianimitę, 
piszącego na maszynie. (§524

2. M a t e r ia l i s t a ?
dzielnego, młodszego i Obrotnegc

3 . p - j [ f ® l ® w e g ®
do restauracji, starszego, z kaucją który przej­
mie bufet na własny rachunek.

-Łaskawe zgłoszenia z załączeniem odpisu 
świadectw, podaniem pensji, ewtl. przy wolnym 
stole i mieszkaniu, u ilo możności fotogr. uprasza

Bronisław Murawski, Grud? ijdz,tel.l08
Poszukuję od zaraz

lie rm m tik e i
z branży obuwia. Reflektuję tylko na dobr i siłę 
przy wysokiem wynagrodzeniu, [5518

Zgłoszenia z odpi iem świadectw pod , dr.

Centralny £>om Obuwia
C z e s ła w  “% w ią to c l ic  w g h i 

ulica Stara nV. 14 ulica Stara nr. 14

Poszukuje się zaraz
s ca iH cd z ie lise l

[54%

lis i ą ż ko waj
do oddziału głównej LuchatW ji

jedne;

książkowej
do oddziału TąąehaJtarji drugiej

Hurtownia Kslouiałua w
R ynek nr. 6.

Do mego składu manufaktury i towarć./ 
mod iych p o a s n k n je  od 1 lipca lub później

2 obrotnych ekspedientów
i teorią eksoedjentkę

Zgłuszenia z Dodaniem pensji, odpisem świa­
dectw oraz fOtografj ę upras za [5599

M r Sfliulz, Scotta [faun*]

r Z a k f stJ  e ! e n t * s t j f c z n j f
.T a n a  i  K a a s lm ie r y  łta ja w s T k ic I i 
tylko Rynek 1/2 w domu B-cia Jacoby

ołOZO
co

Leczenie z^bów, plomby, sztuczne zięby 
kauczuk, j zJote po najniższych ceoaeb

Dnia 22. 6. rb. o goazmie 11 przed 
południem odbędzie się w obszarze 
dworskim H o z iy m ty « K flu c h o d rl  u
pan a C o u rad a  5 5 2 1

przymusowa 
licytacja.

Sprzedawać się będzie najwięcej da­
jącemu ^ f a n t o w a  i a  za za­
legły podatek powiatowy i koszta egze­
kucyjne. '

Przewodńzący Wydziału Powiatowego.
rtsesw w ski, Starosta.

I I

Skład
i u rząd zen ia

i  u s it  SKrlr mnł©M . je s t  
od Ł-araz do odstąpienia 
Zgłosz. przyjm uje 7*,e- 
k l r i .u a  F o m o r n k a ,  
Rynek 10. (5505

S k le p  l a t a j u t a
z  calem urządzeniem i 
towarami zaraadospr?0- 
dania. ^'CJne 3 półfoje z 
kuchnią. Zgłoszenia nl. 
Pietruszkowa nr. 29, 
sklep kolonjalńy [6739

DOM
masywny o 6 pokoi acn, 
oyrclow~cowy, 2 anorgi 
ziemi pszenne j zwolnom 
nfiMizkanrm natychm. 
sprzeda M a r a w s k a ,  

wdowa, K y w a Z d , 
pow. Ortriziądz. 1i529

Bank Powlaic wy
T c * ,  m i .  G t w l m ą l z  9 8 1 ,

czzssEsssm rei. Sfi® ̂ arhet 51  ( )  . j —nasaasw

s ^ y m i  ' w a r u n k a m i  i  z a ł a t w i a—:i±—.....    -- .ni nta

alk# Ł" V'Łe fi.,

niegaszone
nadeszło

I D u l i e w ic z I b s l .
Mało Młyńska nr. 3/3. 

Telefon 117.

R iw ur z upMauii
do sprzedania. 

J l f y ń t a k ą  7  podwórze 
parter na prawo, [6654

t a l  dr oddania:
rozsada

b r  u to .iłi
oiałaj i  zóltej, po 15GC 
mamir koo i, a j-E "jt ,  

i duży "p ip .t  
łwi .k) 1 1h roi zny. (5520 

D o m  © ęb iw Jto ;,, 
Teiaf. Wiewiórki nr. 2,

S t o s o u r t t a  (6017 
d l a  r a a i a a / y !
Z  powodu wyjazdu na 
sprzedaż T a r b y  rozma 
i ty ćn kolorów o l e j  ja k  
i n a r z ę d z i a  £ p r z y .  
b o r y  s n a la r a l" '©  
nl. Lipowa 15, I I  lewo.

S o l i k a

l i L f . i y t a c I s . .
W piątek, dnia 22. bm., ogodz. j0 -te j przed 

południem będę sprzedawał w IwrottzifcSBMie, 
stacja  kolejowa Montowo, pow. lubawski, z po­
wodu zdania majątku za gotówkę najwięcej da­
jącemu, następująca przedmioty:

p o w ó z , k a r e t ę ,  2  k r y t e  p o w o z y , 
ś r ó t o w n i l i  p ę d z o n y  p a r ą ,  8  « ie k & - 
eae  t lo  k a r t o f l i  (Harder), 2  t r i e r y ,  
t r z y c z ę ś c i o w y  iv i . ł ,  n f .f is z y o ę  d o  
w i ą z a n i a i a ó p k ó w ,  ż n i w i a r k ę  (Ker 
rSik),, g je e a s b a r k ę , m a n r t ,  2  iMaSzsy- 

' n y  d o  c z y s z c z e n i a  ż b o ź a ,  8  dwwi- 
s id b o w c e ,  juaK >'.ynę d*» yry.etr>zą»w - 
n i a  s i a n a ,  w o z y  r o b o c z e ,  p a s z y ,  
n ę  d o  gad / nen ia  k a r t o i l i ,  t r z y  m t r .  
d r y lo w n i k ,  8  l o d d e ,  g i ę c i  i  w lę -  
c jo r k i ,  r ó ż n e  m e b l e  i  d o m o w e  
p r z e d m i o t y  o r a z  k i l k a  d o j- jy c b  
k r ó w .  [6531

TUCHOLSKI, komornik sąHonr-
LubjiiUrii, Pomorze.

Z  powodu wypro­
w adzki do sprzedania: 

kompletny salonik z 
piafflinei., biurko mę­
skie cylindrowe, sza- 
*a do iodt, maszyna 
do prania^ i w"ł<łży- 
manla, duży kocioł, 
piecyk gazowy do o- 
grzrwania, sKrayn.a 
pofecioloiw1 do roabie- 
.-ftnia, wielka markiza 
stare okna itp. [5616

tafei-yPInclJSłyczii il\ .1.

Poszukuję natych­
miast do mego handlu 
towarów kolonjulnych

2 uczni
Syiiiiw  uczci w y,ch rodzi­
ców, z dobiem wykształ­
ceniem szkolnem. 5517

W .  P ® S f e y ,  

G r u c B z ią d z y
P lac 23 Stycznia 28.
Poszukuję od i  lipca

któi-ybv przejął restau­
rację na w ła n y  rachu­
nek z odpowiednią kau­
c ją  en tl. pizedzrsrżawię 
R eflekt' posiadać trusi 
odpowiedn' kapitał. Zgł. 
uprasza (5530
“V. J a h l o ń g k i  
Nowcmiasto, n./Drw..

(Fomorzanka).

P an ienka
w młodszym wieku wła­
dająca j’ęzykiem polskim 
i niemieckim w siowie 
i piśmie, chcąca się wy­
doskonalić w ksiąźkowo- 
ści, może się zgłosić na­
tychm iast. [5523
B e n d ig  i Ż u 'i w s k i  

Lipowa nr. 15.

Ea : j r , s f c l :
gzafa, s t ó ł ,  k rz e ­
se łk a , łwiteo, gzeas- 
Jłeng, obrazy olej-
ne-idużo innych rzeczy. 

,.,,wn 15 I I  1.

t3taa Bujna koza
na sprzedaż 6649 

Zapytać mężna Kwia­
towa 21 J .  Bieksza.

(willa)
6 pokoi z ogi&der". w 
Grudziądzu lub bliskiej 
okolicy (5532

I*© * tu k u jje
c c ' c » n  k u p e ? a .

Szczegółowe oferty z 
podaniem e my uprasz. 
noa ar. 5532 ao Gł. P.

\€ 9 “, h j

K ę n b l o n e  p o r t f e l  
» iw . dokUi/>eata w oj­
skowe. Upraszam o 
zwrot z* wynagrodze­
niem K fr a n c ig z e k  
J a n k o w c J ,  Wybu­
dowanie Radzyń* pocz. 
Radzyń pow. Grudziądz.

Dobrze utrzymana 
umywalka

z płytą marmur. (6652 
? lustr®

do sprzedania. Infor­
macji udzieli Radzyń3ka 
nr. 7, parter na praw o.

M i a c z k a c - i L i

|sSI7 ' Baczność! “̂ 0® 
O J zaraz je s t  3  p o ­

k o jo w e  [6611
H ( J B S Z  K A W I E  

z mebl, w b udzo do­
brem stanie d 'C © U ję- 
r t a .  W .  k l z . i r ,  
Pietruszkowa 6. o«rt, 1.

0O wynajęcia nd zaraz 
pokóf z utrzymaaiem 

Słowackiego 4 I n r pr.

B L a w a lfii- ,, lat 28, 
samedzielay rzemieślnik, 
poszuauje na tej"drcdze 
znajorneścipanny z ha)ji- 
taloin celem

© Ż A B  k U ,
Łask. of. najchętniej z 

fotogjf. uprasza s i ) z ća- 
łem zamaulem nadesłać 
pod nr, 6650 do .Ekspe­
dycji Głosu Pomorskiego

Złoto
oraz i  #r©I»W0  k u p u ją  ado 
fabrykacji oteiącask po n r j-  
wyższych cenach dzieunyćh

Ao K1 I C K  mą,tstjŁę
włsśc. W alery Kruszew ski I Ju lian  Gust

ulica Wybickiego nr. 6/8. [551B

B e 8 a a @ @ B f f i B a a s a

F.:3allpfllte**Varifiłe |
I ta s lg la j,  w  p lą t© P , poraź ostatn’-: >

j  ąy ser-ja , ™

R o b in s o n  g
© cl s o b o t y , ,  16 czerwca: Wytworna 
komedja skandynawska z prześliczną 
K a u .iT  Jtlo lsam łoir w roi- ♦ytułor.ej 

obiazu p. t: &527

Broń raiewi^ścia.
W  niedzielę, popoł, 
P r z e d r t a w e n ie

o godz. 2-giej 
d la  d z ie c i .  

l S y r e : ' ;c , ja .

1
m
m
m

U
T I V O L i

o>CłUl
03

W  niedzielę, IV bm o g. 4  po poł,

Ż a k /A l  t a i r a a .

B A N K  L U D O W Y
Sp. z odp owiedz. 1 n. nieogrran.
Zti Je-t »ny w roku U > 0 .

. «  (CO. ■ S.D , nl. S6£ 7>otekie«e aa.,
r‘ u la^ wl  *. azeecnia banków.-,,
_ Ti lyS-nwS® wkładki i SfA.
i oprocentowuj® wedł. t  mowy

waluty zucnuiczneclii- 45«KUglU|C ec ! ircbrne.
lidzitaa psś^-ari

na zastaw {mćeMń. zlotyclz S srebrnych

czyste ao czyszcze­
nia maszyn kupu- 
,e w mniejszych i 
większych ilościach

Drukarnia Fomorsla T. L

Papę na dachy 
Snolę destyiow. 
Trzcinę sia'fitow'ą:
Papi&ki, Cement 
sel M  O !  i ti\ s:m m

p o l e c a '
|so c e n a c ? ' R e n k n w u ę y j i y c l

Breiislaw  U m w & i
( ł r a d z i ą d z ,  ul J ,  vVytri( kiego 24/26 

T.defon 108 (5489

i w ja r :  Ł a s i n ,  .

R ó i  r

NdZi.tiijd Si;
n; krótki esas za wy- 
soki-r procentem i od­
powiednią gwarancją

2 w %  v k .
spłoszenia db Głusu Po­
morskiego pod nr, 5326

I n t e l ig e n t
ntarszy ntzeń
7-ęj kl, gimnazjum ma­
tematyczno -przyrodo,

przyj) -.i©
na wsi w .obywatelskim 
domu na czas »vakacji

•ą&owiązkl 
k orepetytora
Zna języki. Przysposobi 
do i egzaminów, mówi 
płynnie po francusku, 
może udzielać równiaż 
konwersacji osobom 

starszym. Of. nadsyłać 
H a  ngsz, Grudziądz, 
ul. Rządowa 3. (6651

D ś i u i n  p l » m y
r i K f f l l w y r z u t y
p uauwa

znany i wy prób obrany 
środelc ^oottówiożania 
i wyd«likaoonia caryŁ 

wyrobu Mg Janą 
Stoinzia

i M a  pod Łabędziem
Grudziądz, Bynók £0


